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Paszukiwania | zaofarowania pracy Bzzpłatnie 


„Odwet“ za „Deutschland“ 


Niemieckie okrety wojenne zbombardowały 


Bombardowanie Almerii 


Niemleckie Biuro Informacyjne donosi oficjalnie: jako odwet 


za 


Wystepny napad czerwonych samolotów bombowych, na stojący na 
lotwicy pancernik „Deutschland“ w godzinach porannych niemłec- 
kie siły morskie bombardowały fortyfikacje portu Almeria. 

Pa zniszczeniu urządzeń portowych I stanowisk czerwonych ba- 
teryj, akcja odwetowa została przerwana į zakończona. 


Renter komunikuje: ambasada hiszpańska w Londynie otrzymała 
z Walencji komunikat telefoniczny, głoszący, że 5 niemieckich okrę- 
tów wojennych, bombarduje Almerię od szeregu godzin. 

Spustoszenia są wielkie, ofiary bardzo ficzne. 

s 


Komnikrig orzędowo, 


pocjzków. Baterie nadhrzeżne odAowirdziały 60 strzałami. 


w 
że okręty niemieckle wystrzelity około 200 


Jeden 


Z akrętów niemieckich hyl jakoby trafiony pociskiem. 
+ 


Oflarami bombardowania padło | 
18 zabitych i 55 rannych. Ogień 
attylerii zniszczył całkowicie 39 da 
mów. Poza tym wiele domów jest 
uszkodzonych, Miasto bylo ostrze- 
liwane pociskami o kalibrze 205 
mm. 

+ 
Szereg jednostek floty niemiec- 


port hiszpański 


„Deutschland“ 


Krążownik „Deutschland* przy- 
był w międzyczasie do Gibraliaru 
z flagą spuszczoną da połowy 
masztu na znak żałoby. Wszystkie 
okręty, stojące na kotwicy w Gi- 
bralłarze, opuściły Magl do pół 
masztu. Liczba zabitych wynosi 
datąd 23, ale z włelu ciężka ran- 
nych, nie wszystkich uda się ura- 
tawag. Jedna z bomb przebla po- 
kład | wybuchła wewnąfrz, zabija 
ląc 19 marynarzy i raniąc poważ- 
nie 11-tu. Druga bomba wybuchła 
na przednim pokladzie, zabiłająs 
4-ch marynarzy. 20-tu  najrlężej 
rannych przenlesiana do szpitala 


kiej, stacjonulących na morzu pół| wojskowego w Gibraltarze. liczba 
nocnym na wybrzeżach niemlec. | rannych wynosi R3 asobv. [PAT.). 


kich wysłano do pomocy statkom 
niemieckim. 

Obecnie znajdują się na wodach 
hiszpańskich dwa pancerniki nle- 
mieckle „Deutschland* i „Admira! 
Scheer" oraz cztery torpedowce 
niemieckie. 


Stanowisko Rzadu Hiszpanii 


Havas donosi z Genewy: 


Agencja Havasa donosi z Gene- 
Wy, iż Rząd w Walencji nie odwo 
lal się jeszcze do Ligi Narodów i 
nie domagali się niezwłocznego 
zwołania sesji Rady Ligi, lecz za- 
miar ten jest mu powszechnie przy 


Rząd Walencji zażądał natychmiasto- 
więć zwołania Rady Ligi Narodów. 
s> 


(PAT... 


plsywany. W każdym bądź razie 
zadanie Rady będzie bardzo utro- 
nione przez nieoobecność przed- 
stawicieli Niemiec ; Włoch. Uwa- 
żane jest za możliwe, że sesja Ra- 
dy byłaby zwolana poza Genewa. 


Decyzja Berlina zapadła 
w porozumieniu z Rzymem 


Na wniosek Rządu niemieckiego 
plenarne posiedzenie komitetu nie- 
Interwencji zostało zwołane na po 
mledziałek na godz. 16.15, 

Sesja ta jednak zastała nagle 
©drorzona i zwłoka nastąpił: za- 
Pewne w wyniku odbytej przez 
ministra Edena rozmowy z nie- 
mieckich charge d'affaires, w eza- 
Sie której ze atrony niemieckiej 
wysunięte zastały pewne żądania. 

Przedstawiciel Rzeszy w komi- 
tecie nieinterwencji otrzymał po 
lecenie podania do wiadomości 
Przewodniczącego komitetu nastę- 
Pniącej decyzji Rządn Rzeszy: 

Rząd Rzeszy nie będzie brał n- 

ah w akcji kontroli i w obra- 

komitetu meinterwencji, do- 
EA nie otrzyma pewnych gwn- 
a. M przeciwko powtarzaniu się 
ego rodzajn faktów. 

We czas trwonin tego stanu rze- 
Czy niemieckie okręty wojenne o- 


irzymują rozkaz strzałania da 
acszystkich samolotów i okrytów 
wojennych Rządu hiszpańskiego, 
któreby się do nich zbliżały. 

ka 


Reuter donosi z Berlina, że za- 
rządzenia, wydane przez Niemcy 
na skutek bombardowania pancer- 
nika „Deutschland“, mają być za- 
komunikowane przez p. Ribbentro 
pa na posiedzeniu komitetu niein- 
terwencjł. 

+ 

Havas donosi z Rzymu: Włoskie 
koła polityczne przywiązują wiel- 
ką wagę do tego incydentu, który 
nastąpi! niemal bezpośrednio po 
zbombardowaniu okrętów wlos- 
kich na Majorce. Jak donoszą — 
Rządy niemiecki i włoski niezwło. 
cznie nawiązały kontakt, aby po- 
wziąć wspólną decyzję, co do dal 
szych kroków. (PAT). 


Op'nia Paryża 


Agencja Havasa komunikuje: 
Wiadomość, wediug której Rząd 
Rzeszy miałby już wydać zarzą: 
dzenia w odpowiedzi na zbombar 
dowanie okrętu „Deutschland“ — 
wywołała pewne poruszenie w ko 
ge politycznych Paryża i Lan. 
dynu. 

Kola te nie chcą wszakże dać 
wiary, aby Rzesza wzięła na gie- 


nie odpowiedzialność za bezpośre 
dnią inicjatywę, której konsekwen 
cje międzynar. mogły hy być po- 
ważne i aby chciała w ten sposób 
postawić komitet nielnterwencji w 
obliczu faktu dokonanego, zanim 
komitet razważytby zarządzenia, 
które najeży wydać w związku z 
bombardowaniem. (PAT.). 


w Gibraltarze 


Pancernik „Deutacliland* na po- 
tecenie Rządu Rzeszy odnłynął z 
Gihraltaru, udając się do Niemiec. 

Zmarł w szpitalu jeszcze jeden 
- mrzynarzy, członizów załogi pan- 
eernika „Dent:chland", Jest to jnż 
ną śmiertelna ofiar wybnchu hom- 
hy latniczej na panerzniku. 


Depesza gen. Franco 


Niemleckle Biuro Informacyjne 
komunikuje: gen. Franco przesłał 
na ręce kanclerza Hlttera depeszę 
+ wyrazami współczucia. Hitler 
wystosował do gen, Franco tele- 
graficzne nadziękowanie (PAT) 


Samotny w pustyni biegunowej 


Agencja Tass komunikuje: sta- 
cja padbiegunowa nawiązała sta 
łą łaczność radiowa z samolołem 
lotnika Mazuruka. Lotnik donosi 
że z powodu nienomyślnej powody 
nie może wystartować. Prof 
Schmidt postanowił wysłać Mazu- 
rukowi na pomoc lotnika Mollakan- 
wa, który ma zahrać część ładun= 


ków z samnlotn Mazuruka, by u- 
latwić mu w ten sposóh start. 


Molokow wszakże również nle 


może wystartować z powodu nie-| 


pomyślnych warunków  atmosfe- 
tycznych, Według ostatnich da- 
niesień, Mazurnk znajduje się w 
odległości 77 klm. od obozu prof. 
Schmidta. 


Tłumy ludzi 


na Wystaw. 


e Parysliej 


W ubiegłą niedzielę, zgórą stutysiączny Hum odwledzdi Wysta- 
wę. Zdjęcie nasze przedstawia jedną z pierwazych grup, zwiedzają- 


cych Wystawę. 


| Tajemnicza łó 


dz podwodna 


zatopiła hiszpański okre! pasażerski 


Z Barcelony donoszą, że lódź 
podwodna nieznanego pochadze- 
nia zjawiła się przed wejściem do 
portu I wyrzuciła szereg torped 
przeciw okrętom słacionowanym 
w porcie lub przychodzącym w 
tym czasłe dn portu. 

Jedna z torped trafila statek pa 
sażerski, kursujący między Barce- 


W Tavonii 


tang a Marsylią. „Ciudad de Bar- 
celona", który zatonął. 

Samoloty rządowe zaatakowały 
łódź podwodna, która skryta się 
mod woda. Istniele ohawa, że licz- 
na ofiar iest hardza duża, howiem 
„Cłudad de Rercelona* przenetnia 
ny hyl pasażerami, udalacymi się 
7 Barcelony da Marsvf'/. Liczba pa 
zRżerów wynosiła 110 osób. 
—— 


Zwycięstwo opinii społecznej 
Rząd gen. Hayaszi ustąpił 


Agencja Havasa donosi z Tokio: |! 


premier Hayaszi podał się do dy- 
misji. 

Decyzja odnośnie dymis[i gabine 
tu nas!tapiła podczas posiedzenia 
rady ministrów. 

Reuter wyjaśnia, że przyczyna 
dymisji było utworzenie się w par 
lamencie większości przeciwnej 
Rządowi. 

Dwie wielkie partie „Selyukai” 


Chwalcy 


„Dziennik Nar." stwierdza (i cie- 
szy się), że hitleryzm przebywa 
pewną ewolucję, rezygnuje z swych 
programowych płanów USPOQŁE 
CZNIENIAĄ części przemysłu, a 
autora programu (Federa) popto 
stu wyrzucil poza nawias życia 
partyjnego. Znakomicie! — pisze 
andecki dziennik — to pokazuje, żu 
uspołecznienie przemys.u nie je5t 
łatwe! i że hitlerowcy mają poczu 
cie realizmu życiowego: 

A ca się dzieje a narodowym so 
cjalizmem w Niemczech? Twórca prn 
arama ekonomirznego, Georg Feder. 
który wypowiedział się za mapołecz. 

| mieniem produkcji, 
cema od kupliała i Ł d. nie doszedł 
w ogóle do wladzy. Przeciwnicy bi- 
tleryzmu wisdo- 
mość, àe osadzono go w sanałorinm. 


zniesieniem pro- 


rozpow:zechnili 


W Niemczech państwo ma ogromny 
wpływ na gotpodaritwo, ale nie dąży 
do przejmowania prywatnych przed- 
siębiortw. Cofa się nawet = zaję 
tyck pozycyj, jak np. w dziedzinie 
hankowaiei Wialkia przedsiębiorstwa 
przemysłowe wypłacnją apokojnia dy- 
widendy, niekiedy i wysokie dywi. 
widendy. 

„Spokojnie wypłacają kapitali. 
styczne dywidendy!" — cłeszy się 
polski „narodowy“ organ antyetaty 
stycznego kapitalizmu.Cóż została 
z „narodowego socjalizmu"? Nie. 
„COFA SIĘ“ na czysło kapitalı 
styczne pozycje! A autora progra- 
mu (2 „uspołecznieniem”) posa 
dził do sanatorium. Dobrze jeszcze. 
że nie do kryminału. 

Co atoli z tego wynika? Wynika 
stąd — pisze „„Dziennik* — triunj 
antyetatyzmu, TRIUMF KAPITA 
LIZMU dawnego kroju, triumf 
koncepcji prof. Rybarskiega, 

Okazuje się, że ewolucja ustrojn apa 
leczno - gospodarczego nie idzie po 

ding prostych, Japidarnych formni, w 

która chciana ją zamknąć. Okazuje 

się, że nacjonalizm nie musi sią wy- 
ræs w „planówym" gospodars 


„Minsceito” porozumlały się w 
sprawie utworzenia wspólnego 
frontu antyrządawego. 

Sprzeclwlty się zarazem wpły- 
wowi czynników wojskowych na 
sprawy państwowe. Przewodniczą 
cy Izby parów książe Konoe doma 
qa się utworzenia Rządu narado- 
wego z którymby mogły współpra 
cawać wszystkie partie. (PAT). 


faszyzmu 


Ewolucja hitleryzmu —Doriot 


w szczególnożci w przejmowaniu pro: 

dukcji przez państwa. 

Otóż cała ta koncepcja" ende- 
rka jest BŁĘDNA. fest prawdą, że 
niemiecki faszyzm cofa się na 
czysta kapitalistyczne pozycje. Ale 
to jest naturalna ewolucja każdega 
faszyzmu. Porównajmy radykalny 
program Mussoliniego 2 r. 1919 z 
dzisiejszą rzeczywistością! Gdy 
faszyzm dopiero zabiera się d3 
zdobycia władzy, rzuca w łud pro- 
gram „ródykalny” — np. „złama- 
nie niewołnietwa przemysłowego" 
w Niemczech. Ale polem, gdy wła- 
dza faszystów się umacni, faszyzm 
odsłania swe czysto kapitalistycz: 
ne oblicze. Tak stala się ież z hit- 
łeryzmem, Z zagadnieniem celowna 
ści Inb niecelowości polityki etaty- 
stycznej to ma bardzo mało wspól- 
nego. 

A „GAZETA POLSKA" zaczęła 
nagle WYCHWALAĆ DORIOTA, 
nadzieję francuskich faszystów, 
burmistrza z Sł. Denis, niedawna 
zawieszonego przez rząd francu 
ski za nadużycia, dokonane w oto- 
czeniu p. burmistrza. Po pewnych 
zastrzeżeniach „Gazeta“ jednak 
wierzy w znaczenie „Frontu Wol- 
ności” „organizowanego prżez Do- 
riota t pisze 

Już dzisiaj uieskoordynowane szyki 
nieistniejącego jeszcze Fronta Wol- 
ności, stanowią uoić powainą zapo- 
rę przeciwka zhyi biernym i daleka. 
idącym zbliżeniam, przeciwka zbyt 
ryzykownym dla francuskiej palitycz: 
nej odrębności (1) — sojuszom. 

Jak widać, azeła" „liczyć na 
Doriota nawet w dziedzinie POLI. 
TYKI ZAGRANICZNEJ. 

A gdzie się podział natura!ny 
tak! polityczny wobec naszej soju- 
szniczki? „Gazefa" stara się pod 
kreślać wszysiko, co zwraca się 
przeciwko polityce obecnego rządu 
francuskiego. Czy sądzi, że ta 
wzmacnia sojusz? 


Kwestia ugody ondocko- Sant jej 


"Pielgrzymka — Rozgoryczone „Słowo” 


Na „arie polityka „komersowa” 
trochę się zatrzymała. Marsz, 
Rydz-śmigty w pielgrzymce nie 
acziął udziału. A „Dzien. Nar.“ za- 
pewnia, w zwiąsku z pielgrzymką, 
że CAŁA młodzież jest endecka i 
na .„posadową” politykę nie pój- 
dzie, 

Jest ona polityczna - karna, za- 
równa jak politycznie wyrobiona. 
Nie da alẹ jej wykoletć z je] pa- 
Jitycznej drogi ani pięknie hrzmią- 
cymi frazesami, ani efektownymi, 
choć nle Idącymi w parze z czyna- 
mi  DEMONSTRACJAMI, ANI 
TEMRARDZIEI BRUTALNĄ 0- 
FIETNICĄ DANIA POSAD, — 
choćhy ta obietnica ubrana została 
w zgrabne slowa o sile dynamicz. 


st pełne goryczy z po- 
wodu nieudanego swntania i gorz- 
ko żali się na endecję, że zawiesi- 
ła deuch swoich członków, którzy 
byli na komersie. Co to znaczy?— 
woła Gat—„TOW ARZYSKI BOJ- 
KOT NACZELNEGO REPRE- 
ZENTANTA ARMIHI"PI Jedno 
cześnie atoli Cat bardzo chwali 
endecję, zwłaszcza za ZWROT W 


POLITYCE ZAGRANICZNEJ 
{ku Hitlerowi) i oświadcza, że 
wcale nia chca ROZBIJAĆ ende- 
cji, chce tylko ją połączyć z pro- 
wicą sanacji. 

Sulutówaliśmy wreszcie endecję, 
ZA JEJ NIEWĄTPLIWIE PA- 
TRIOTYCZNĄ ZMIANĘ FRON. 
TU W POLITYCE ŻAGRANICZ. 
NEJ. Nle mamy powodu nkry- 
wać, łe dążyliśimy do SWORZE- 
NIA FRONTU NARODOWEGO — 
a narodowych i patriotycznych (7) 
elementów byłego BBWR wraz ze 
stronnictwem narodowym. Ale nle 
chcietlimy bynajmniej, aby droga 
da takiego fronto narodowego 
prowadziła PRZEZ KAWAŁKO- 
WANIE, czy rozbijanie endecji. 
Najciakatesza w tym jest stwier- 

lzenie przez tak kompetentnego 
hiilerofila, jak Cat, ZWROTU W 
ENDECKIE)] POLITYCE ZA- 
GRANICZNEJ. Waszak niedmenn 
„Dzien. Nar” rozsierdził się na 
nas okropnie za to stwierdzenie. 
Ale teraz ten ZWROT („patrioty- 
czny”!|) steierdza SWÓJ, 
przyjaciel endecji. Teraz chyba 
rzecz nia ulega już wątpliwości. 


Ciepłe rozmówki „narodowe“ 


ONR i endecia 


W związku z polityką „komer- 
owg“ doszło do bardzo „cie- 
płych* rozmówek pomiędzy ONR 
(typu „ABC“) a atarą endecją. 
Przeniosła się sprawa — na Hisz- 
panię, bo „ABC* dało do zrozn- 
mienia, że kontynuowanie polity- 
ki nieprzejcdnanaj moża dopro- 
wadzić do wojny domowaj — jak 
w Hiszpanii. Czyżby (cha!) 
„Dzien. Nar.“ zmierzał do wojny 
domowej — wedle „żydowskiej” i 
marksotwskiej recepty? 

Urzędowymi propagatorami wojny 
domowej są nacjaliści od Marza pe 
cząwrzy, Ideowymi zwolennikami wy 
woływania wojny domowej i rewolu- 
cji w kaidym narodzie aryjskim są 
lakia żydzi. Cóżhy jednsk powie 
dział „W. D. N“, gdybyśmy na tej 


rzucał  padejrzenie w stronę 
„ABC“ — czy czasem nie popiera 
(na Boga!) rządowców hiszpań- 
skich? Na to „ABC“ kolejno wy. 
kpiwa hiszpańskie koresponden- 
cje endeka Giertycha, który zape 
wnia, że właściwie w Hiszpanii ni. 
czego nie zburzono, zniszczenia 
dało (Ma 
„Wnloskować u tego trzeba, że pu- 
blicysta ów, będąc adacydowanym i 
deownm przeciwnikiem udziała ocho- 
tników cudznziemekich w wojnia do- 
mowaj  biszpańskiej — u msadni 
czych względów trzymał sig zdała od 
imanu beapoiradnich działań wojen. 
nych. nie chcąc datwać argumentów 
Jolkajrantowej propagandała. 
Bardzo zjadliwie Musimy ob- 
jektywnie zaznaczyć, że „ABC” o- 


podstawia chcieli mu insynnować m-| wiadcze, że chce „widzieć“ pełną 


łegania mpływom tydowakim i socjo 

Histycznym ? 

„Dzien. Nar.“ za swej strony 
— umowa 
MYDŁA do golenia MARCEL, 
ulatwiają i uprzyjemi golenie, 

wyższeją naj 


rzeczywintość hiszpańską. 
Tak „konsoliduje aig“ „sgoda” 
w endekującym „narodzie”. 


EREMY da golena JUNIOR 
dają ubfity nieschnący krem. Prze. 


ej reklamowane mydła zagraniczne. 


MARCEL, WARSZAWA, 


Sytuacja na frontach w Hiszpani} 


Havas donosi z Bilbao, Że na 
froncie Euzkadi na odcinku Larra. 
bueza trwa ogień artyleryjski. — 
Mangula nadal znajduje się w rę- 
kach rządowych. 

Wedle doniesień z Madrytu — 


wojska rządowe dokonały zwia: 
dów na odcinku Alto de Leon {50 
klm. na północny - zachód od Ma. 
drytu) oraz w Sierra Guadarrama 
39 samolotów rządowych bombar 
dowało sianowiska powstańców. 


„Zaraza trockizmu” 
w nauce sowieckiej 


Na IV-e] moskiewskiej konferen 
cji partyjnej literat Judin, pointor- 
mowat zebranych, że w ciągu prze 
szło 10 lat propagowane były ja- 
wnie teorie zwolenników Trockie- 
go o obumieraniu państwa. 


Piątkowski i Wanag również pro- 
pagowali w swych pracach te teo- 
rie. 

W dzledzinie filozofii w tym sa- 
mym duchu działali trockiści Ko- 
rewicz. Stem, Podwałowski, Ralce- 


Historycy Dubynła, Friedland, | wiez I Inni, 


Obrona narodowa 


w Szwajcarii 


W Szwajcarji postanowlono po- 
wołać do życia komisję, celem zba 
dania sprawy przedlużenia służby 


Skłonność do burz 


Przewidywany przebieg pogody w 
dniu dzisiejszym: w dzielnicach po. 
łudniowo - wschodnieh jeszcze dość 
pogodnie, poza tym począwszy od za- 
chodu kraju przejściowy wzrost ta. 
chmurzenia wraa ze sklonnością do 
burz $ przelotnych deszczów, Tempe. 
ratura bez zmian. Najpierw slabe 
wiatry południowe, potym umiarko- 
wane z kierunków zachodnich, 


Pokwitowania 
Roboinicze Towarzystwo Przy- 
jaciól Dzieci kwituje odbiór zlo- 
tych 50, zebranych zamiast wień- 
ca na grób ś. p. Władystawa Ku. 
leszy przez Kolegów-Pracowników 
Ubezpieczalni Społecznej w War- 
szawie i przeznaczonych, tytułem 


aliary, na kolonie letnie Towarzy- 
stwa. 


wojskowej. 

Sprawa ta zosłała uznana za ak- 
tualną, a nawet niezbędną 2 pnn- 
ktu widzenia należytej obrony gra 
nie Szwajcaril. 


Śmierć w płomieniach 


W m. Crisfeld (Maryland) spło- 
nął barak, w którym nocowali mu 
rzyni, zatrudnieni na plantacjach. 
7-miu murzynów żywcem spłonęlo. 
(PAT). 


Tow. N enyski 


Tow. Stanisław Niemyskl, b. re- 
daktor odpowiedzialny „Robotni- 
ka”, rozpoczął w dniu wczoraj- 
Szym dalsze odbywanie kary po- 
zbawienia wolności w związku z 
w:rokami, zapadłymi za przestęp- 
stna prasowe. 


Tow. Niemyski przebywa w a- 


reszcie centralnym przy ul. Dani- 
łowiczowskiej. 


Bllans Pomocy Zimowej 


Wczoraj odbyła się w Min, O- 
pleki Społecznej konferencja pra- 
sowa, na której p. min. Opiekl 
Społ. Kościałkowski udzielił pra- 
sle wyjaśnień z przebiegu akcji 
Pomocy Zimowej. 

Akcja ta dała w gotówce i natu 
ratlach 


1270.00, 
przy czym p. minister podniósł 
dż najwięcej dał świat pracy, gdyż 
117 proc. tego, co preliminowano. 


Obszernie| o akcj! tej naplsze- 
my w następnym numerze, 


W KOLEKTURZE 


Str. 2 


Przegląd prasy 


LOSY „JUTRA“. 
Dziennik ONRowy „Jutra” (od. 
łam „Falangi*) przestał wycho- 
dzić — podobno a powadu iro- 
dności finansowych, 
Jednocześnie prana donosi, że 

Pod zarzulem dafrandacji został oœ 
sadzony w więzieniu Aleksander Sen- 
dlikowrkd, dyrektor  adminiuracji 
dzienniku „otro“, 

Badany Sendlikowski przyznał się 
do przywłaszczenia 80.000 zł. na 
skode prezen Tow. Kredytowego 
Ziemskiego Popławikiega. 

Charakteryatyczno jest dalsza eer- 


STALE FORTUNA PRZEBYWA 


Warszaw: 


Komisja Adminisiracyjna Sejmu 
rozpatrywala wczoraj rządowy pro- 
jekt nsiawy o przedłużenin kresu 
urzędowania (ymczasowych rganów 
ustrojowych m. Warszawy, 

Referent p. Kroehl uzasadniał pro- 
jekt rządowy niemożnością uchwa- 
lenia nowego projektu samorządowe- 
go dla Warszawy do dnia 1 paż- 
dziernika r. hb, a tym więcej prze- 
prowadzić wybory. 

Można byłoby wprawdzie prze- 
prowadzić wybory na podstawie da- 
tychczasowej ordynacji wykoryzej, 
ale p. referent niewiadoma dlacze» 
go — nważą, Że to bylby „walrząs”. 

Słusznie pos, S.mertein pod- 
kreślił, iż w ciągu 3-ch lat od rom- 
miązania Rady Miejskiej można już 
bylo opracować nstawę o samorzę- 
dzie stolley. 


Nowy Świat 19. Oddziały w War- 
srawia, Wilnie i Krakawie K 

Clągniania 1a-| kity 
22 exrarwcu Zomówiania ramielsco: 


Sejmowa komisja 


za przedłużeniem komisarycznych rządów w stolicy 


Centrala: 
lo P.K O. 719 


wowa} rozpoczyna 
zolatwiamy odurolnia 


9 Loiari Pai 


P. wicemin. Korsak broni} wnie- 
sionego projektu rządowego. 

Pos. Krzeczunowiecz zgłosił wnio- 
sek u odroczenie obrad do czasu 
wniesienia przez Rząd projektu neta- 
wy a samorządzie stolicy. 

Wniosek tem uzyskał tylka 7 gło- 
tów i większością głosów zontal Od- 
rzucony, 

Projekt rządowy uchwalono 
głosami, 

Przyjęto takża rezolucję, zapropa- 
nowaną przez referenta, następują- 
cej treścii 

„Śejm, nznając za pilną sprawę 
nadania Warazawle odrębnego prawa 
ustrojowego, wzywa Rząd do wnie- 
alenia do Sejmu projektu ustawy a 
samorządzie stolicy niezwłocznie po 
że najbliższej sesji zwyczaj- 
nel'. 
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Podatek komunalny 


w kom:sii 

Sprawa ta, 
świat pracow! 
nych wyjaśnień 

Na wiosnę r. b. w Sejmie zna- 
lazł się rządowy projekt ustawy e 
uregulowaniu finanrów komunal- 
nych, finanse bowiem ogromnej 
większości miast polskich, rządzo- 
mych przez komisarzy są w tym 
stanie, żę miastom grozi bankru- 
ciwo, 

Projekt rządowy nie przewidy. 
wał dodatku komunalnego da po- 
datkn dochodowego, a dodatek 
ten uchwalony został na wiosen- 
nej seeji przez komisję na wnio- 
ack pos. Michałowskiego, wicepre- 
zydenta Grudziądza, gdzie taki 
podatek już istnieje. 

Wniassk p. Michałow.xiego, 
zmierzający do rozcisznięcia tego 
podatku na całe Państwo, jemn o- 
sohiście nie nóg! oczywiścic za- 
szkodzić, ale miał pomóc jego ko- 
legam — „amorządaweom. 


która obchodzi 
zy, Wymaga pew- 


sejmowej 


Jak wiadomo, sesja zwyczajna 
została w końcn marca zemkmięta, 
a Sejm nie zdążył urhv.alić usta- 
wy. 

Obeenie małazła się ona w za- 
rządzenin p. Prezy:Jenta o zwoła- 
niu reaji aadzwyczajnej i wróciła 
do Sejmn w postaci pierwotnego 
projektu rządowego, ta znaczy 
bez dodatku do pauatku docliudo- 
wego. Tym razem poprawkę do 
projektu rządowego zgłosił pos. 
Widacki, burmistrz m. Tarnopola. 

Poprawka ża budzi wątpliwości 
wśród wieln posłów, ponieważ zoi- 
cepremier Kwiatkowski ośwwiad- 
czył w Sejmie, że ni. b 
wych obciążeń podatkowych. 
wniosek więc pan. Hołyńskiego 
komieja uchwaliła zaprosił p. wi- 
cepremiera i min. Skarbu K 
kowskiego na wtorkowe po: 
nie komiaji dla wysłuchania jego 
opinii. 


Strajk metalowców amerykańskich 
Bitwa z policją w Chicago 


W Chicago nastąpiło starcie po 
między strujkującymi a policją, w 
pobliżu fabryki nałeżącej do kon- 
cernu „Republie Steel”. Pa przy- 
byciu posiłków policyjnych doszla 
do airzelaniny. Wymieniono okolo 
500 strzałów. 66 rannych, z czego 
23 policjantów, umieszczono w 
szpitalach. 4 rannych zmarło w 
clągu nocy. 


W starcln wzięło udział 1.500 
strajkujących metałowców oraz 
200 policjantów. 

Strajkujący, po wiecu, wyruszy- 
1] w kierunku fabryki, lecz kordon 
polłeji zagrodził im dragę. 

Starcie trwało około 20 minut. 


Wśród 66 rannych znajduje się 15 
kobiet. 

Wydarzyły się również starcia 
w miejscowościach Youngstown l 
Warren (Ohioj. Starcia te nie były 
wszakże tak poważne jak w Chi- 
cago. Strajkuje 75 tys. robotni- 
ków.  (PAT.). 

t D EE POETĄ 


Blędy drukarskie 


Przepraszamy czytelników za dwa 
błędy w niedzielnym numerze: 1) H. 
erba oddziałów TUR-a wynosi nie 26 
lecz 206; 2) w przegłądzie prasy nie 
„wznowiona Odnowa zostala cala 
skonfjskowana”, lama „morżowa 
nawa”, 


- | program spółdzielczości 


nanle, w którym Sendlikowski prey- 

znaja się, že przywłaszctoną mme 

20.000 zlotych „olażył* w imprese 

trrdawniczą dziewnika „łutro”. 

Jeśli się ta potwierdzi, okaże 
nię, że finansowa śródła ONRowej 
prasy są dość osobliwego rodzajn. 

POŁSKA A WŁOCHY. 

Wyskok polskiego przedstawi- 
ciela na Lidze Narodów w aprawie 
nienznawania Abisynii spotkał się 
z gorącym protestem dużej część 
prasy polskiej — nawet „Słowa 
Natomiast inny organ konserwy 
aprobuje politykę min. 


W mmia możemy powiedzief, te 
definitywne uznania stanu isktyeme 
ga, stworzonego podbojem Ahisynli 
przez Włochy, urnać należy jako ma 
ie „malnm“ zło a punkta widzenia 
Idei zapanowania prmoa w storm 
kach między narodami, alo „malom 
necrzrinm* (zła Kkonleczne), kióre 
w tych warnnkach, w jakich stosunki 
międzynarodowe obecnin silẹ rozwijn- 
Ją, jast malliwie najlepszym wyjł 
ciem u rytuncji dla państw, dhałych 
a pokojowy rezwój stosunków. 

To samo pisze „ABC“. 

Otóż nawe! jeśli uznania pod- 
hojo Akisynii jest rzeczą nieunik- 
nions, — czy wypada, by akurat 
Polska wyskakiwsla pierwsza w 
tej sprawie? Ta jest wzgl, i mo- 
rałny wprawdzie, ale lekceważyć 
go nie nsleży. A poza tym — czy 
pp. z „Czasu“ i „ABC“ nie wiedzą, 
jakie komentarze wywałało pol. 
skie wystąpienie w prasie zagra- 
nicznej, np. francuskiej? Wszak 
żyjemy w dobie bloku włosko - hi- 
tlerowskiego. Po co mamy wyska- 
kiwać z poparciem tego bloku?! 

BREDNIE. 

Katowicki dwutygodnik nacjo- 
nalistyczny „Kužnica“ przeciwst 
wia marksizmowi — nacjonalizi 


Ze zjazdu 


Na zjazd „Spałem” zjechało się 
364 delegatów z 293 spółdzielni 
spożywców z calego kraju. 

Prof. Rapacki w wygłoszonym 
sprawozdaniu omówił Ideologicz- 
ną podstawę działalności ruchu 
spółdzielczego i odpierał napaści 
na spółdzielczość i jej program. 
Stwierdził, że po zgodnych uch- 
wałach Rad Okręgawych — Rada 
Nadzorcza „Społem“ przyjęła pro- 
gram spółdzlełczy jako oficjalny 
spożyw- 
ców. 

W drugiej części swego prze 
mówienia referent omówił 3-letnl 
plan Związki „Spałem*. 

Prol. Rapacki podkreślił, że na- 
leży za wszelką cenę pracować 
własnymi kapitałami, przeciwdzia 
łać zadłużaniu się spółdzielni I 
podwolć wysiłki, aby plan mógł 
być zrealizowany. 

Dyr. Jasiński w swym referacie 
omówił rolę kapitałów obcych w 
Polsce, charakteryzujące niebywa- 
łą eksploatację kraju przez obcy 
kapitał, której oliarą jest przede 


Marksizm, zrodzony u ducha naro- 
du hes ojezyzny — iydostwa, odry- 
wa człowieka od związku u ziemią, 
warsztatem pracy, czyni zeń pyłek ra 
guhiony w morzu ludzkim, nastawie- 
ny na Jakieś społeczeństwo  ogólno- 
świstowe, Nacjonalizm wiąże mocno 
dednostkę s własnym narodem it d. 
„Czy i zeń pyłek“... Otóż „py- 

lek“ z człowieka czyni nie mark- 
m, lecz kapitalizm. Kapitalizm 
też „odrywa od związku z ziemią” 
itd. A nacjonalizm właśnie kon- 
serwuje ten kapitalizm. 

Pamyłka w adresie. 

KTO ZWYCIĘŻY? 
„Polonia“ umieszcza korespon- 
Jeneje głośnego reportera i pu. 
klicysty Kniekebockera na temat 
sytuacji w Hiszpanii. Kto zwycię- 
ży? Po szczegółowej analizie K. 
przychodzi do wniosku — 

Jailiby wycofana wszynkia oddzia. 
ły cudzosiemikia a Hiszpanii i se 
przestano wszelkich transportów dla 
obu stron, przewaga znalaslaby się, 
pa stronia cadrwonych 


BEZCZELNOŚĆ. 

Krakowski  klerykalny „Głos 
Narodu“ usiłował dotychczas za- 
chowywać pewne duść poprawna 
maniery wobec socjalizmu pol- 
skiego. I nagłe — wybuchnył: 

Partle socjalistyczna  wazystkich 
krajów stanowią dziś ocwywiście przed 
szkoła komunismu Zwiąski sawodo- 
wm i polłycmne organlaacja socjali- 
styczna są wylęgernią komunistów, 
Jeżell socjaliści aig ohurzą na ta, ca 
piszemy, nie będziemy kwestJonawall 
psc ich zaprzaczań. Powiemy 
tylko, ża nia bardia zdają sobia spro 
tog a tago, co sig sz dołach partyjnych 
dzieju. A © tym moina się byłe 
przekonać 1 maja 1946 w Warszawie, 
Prrywódcy krzyczalit „Niech yje 
Polska Śoejallmyczna!"— Z tłumu ad- 
powi „Nisch żyje Stalin“ 
Natnralnie—ŁGARSTWO. Ne 
wet reakcyjna „Myśl Polska“ 
stwierdziła, że okrzyków takich 
nie było. Ala „Głos Narodnu" na 
poczekanin wyssał ja z kłeryku:- 
nego paler. 

A o „przedazkolu” pisać nie bę- 
dziemy, bo to niżej naszej godno- 

i. Ciekawe, Bè „Kurier Bydgo- 
nia porozumiał się » „Głosem 

arodu“ i napisał, że właśnie „dos 
7 partii są prawie >we. 

Ten nagły furiaskł atak kras 
kowskich klerykałów pokazuje, ża 
| pobożny „Głos* nia cofa sig 


f przed najpaekudniejszymi gar- 
stwami. 
K. CZ. 
Społem” 
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wszystkimi śwlat pracy. 

Dyr. Dippel przedstawił stan 
spółdzielni związkowych w roku 
1436, podkreślając ich znaczny 


rozwój, 

W dyskusji delegaci podkreślili 
nieadznowność jak najściślejszej 
współpracy ruchu  spóldzietczego 
2 ruchem zawodowym oraz łącz- 
ność trzech podstawawych mi- 
chów mas ludowych: partii poli- 
tycznych, związków zawodowych 
i spółdzielczości, walczących o 
wyzwolenie proletariatu. 

Nie obeszło się bez endecklch 
ataków, które jednakże nie zna- 
lazły najmniejszego poparcia 
wśród zebranych. 

O nastroju delegatów śwladczy 
najlepiej fakt, że wszelkie wywo- 
dy, podkreślające solidarność ro- 
batników, chłopów 1 pracowni- 
ków umysłowych, spotykały się z 
entuzjastyczną aprobatą zgroma- 
dzonych. 

Rezolucja w myśl wywodów re- 
ferentów została przyjęta łednamy 
ślnie. 


Zawody balonowe w Toruniu 


Nademzly cztery depesze u trasy 
latu balonów a puchar im. pułk. 
Wańkowicza, które wystartowały 
a Torona w poniedziałek o godz. 
o godz. 16-ej. 

Pierwszy lądował balon „Hel o 
pojemnaści 760 m. maáe, s załogą 
por. Mastakowicz | por, Płasińsła. 


|Balon „Hel“ epadł na terenie w. m. 


Gdańska. 
Drugi o godz. 23,45 lądowai balon 


|szeke. 


Załogę balonu sta nowii p. Ko 
bylański i inż. Kubica. „Sanok wy- 
lndował na północ od Tczewa, 

Trzeci a godz. 23.50 balon „Po 
morze“ o pojemności 800 m. zześc. 
+ zmiogą kpt Mensch, por. Narkie- 
wicz | jaka parsżerka pani Men- 
schowa. Wylądował o cztary kim, na 
półnac od Tczewa. 

Balon „Mazowsze“ wylądował na 
terenie w. m. Gdańska. Załogę hau 


Od.|„Sanok* a pojemności 15865 m|lonn stanowili per. Sidor I pom 


Wrznsień. 


zdemaskowana obłuda 


Kler i religia w hiszpańskich walkach 


kleru pzrybierała wobec tegn | A encyklika Piusa XI „Divini tl 


Od początku wojny domowe, 
w Hiszpani prasa klerykalna 
atanęła po stronie rebelianlów 
„Franco! oto obrońca kościoła i 
religii] Molal — oto obrońca 
katolicyzmu!" — pisano w pol- 
skiej prasie klerykalnej, Wszak 
€i rebelianccy generałowie ra- 
tują kłasztory przed paleniem 
Przez „bolszewicki motłach “I 
ratują księży przed zamordo- 
waniem... 

Tak pisano. A często pisze 
się do dziś dnia. Stąd nagonka 
na „Robotnika” i prasę socjali 
styczną w ogóle. „Jak śmie 
bronić Rządu hiszpańskiego, cho 
ciażby nawe! prawowitego?! 
czy popiera bolszewików, bez 
bożników, morderców?” i t. d 

Tak pisano, tak krzyczano na 
wszystkich klerykalnych ro 
gach, Zapominano naturalnie 
przytem o drobnostce — o in 
teresie Polski, jako państwa. 
Czy w interesie Polski leży a 
skrzydlanie sojuszniczki—Fran- 
cji przez zhitleryzowaną Hisz 
panie? Ale o tvm nie mówiono 
15% namięłano. 

Przetrzymaliśmy tę kampı- 
nię. | oto dziś obserwuiemy 
stopniowy adwrót.. Nalural 
Nie, jeszcze grzmią działa kle 
rykalne, jeszcze krzyczą w nie: 
bogłnsy zelanci. Ale coś się za- 
łamało. 1 gdy w Warszawie 
urządzalsśmy w wielkim Tea- 
trze na Karowej wielką manife- 
stację na rzecz Hiszpanii ludo 
wej, prasa reakcyjna, endecka, 
klerykalna jakoś to przeważnie 
przemilczala. A co by to była 
jeszcze przed pół rokiem! Na 
wet w prasie ONR („ABC”) 


ałyszymy jakieś nowe intona- 
cje. 


Cóż się zmieniła? Czy od 
działało to, że rebelianccy ge 
nerałowie (właśnie onil) są w 
związku z masoneną? Chyba 
Faczej co innego. Po pierwsze, 
oddziałały zwycięatwa rządow- 
ców — siła zawsze imponujal 
Po drugie oddzii 
walka Hitlera z katolicyzmem 1 
encyklika antyhitlerowska — 
trudno popierać akcję Hitlera 
w Hiszpanii, skoro w Niemczech 
ten Hitler prowadzi wojnę z 
księżmi! Po trzecie wpłynęły 
walki na baskijskim froncie: 
wszak nawet bardzo katolicki 
„Kurier Warszawski” azil 
obawę, że niezbyt cznyf|RGAG 
około 800 tys.) naród baskijski 
zastanie po prostu wytępiony-.. 
A naród to bardzo katolicki, 
niezmiernie przywiązany do 
swej religiil Wojska powstańcze 
burzą święte miasta baskijskie 
mordują księży, niszczą ko- 
ścioły — przy pomocy artylerii 
czy bomb lotmczych, 

W ten sposób sytuacja się 
zmieniła.  Socjaliści jeszcze 
raz pokazali, że mają rację. 

Przy tej sposobności — wał 
na sprawa, Związana z poruszo- 
ną kwestią, Czy ze strony re 
publikanów, rewolucjonistów 
Miały miejsce w swoim czasie 
— jakiekolwiek ekscesy anty- 
kościelne? Owszem, przyzna- 
damy, zdarzały się. Tłumaczą 
się dwiema okoiicznościami, by- 
najmniej nie zasadniczym „bez- 

lożnickim” nastawieniem ludu 
republikańskiego. Po pierwsze 
więc — tym, że w Hiszpanii jeal 
Prowadzona walka z fendalny- 
mi przeżytkami, a w feudalnym 
tatrcju kler odgrywał dużą : 
Niestety częsło ujemną rolę. 
Kultura feudalna jest na niskim 
poziomie i kler nie czynił nic 

a jej podniesienia. Okres pa 
nowania Arabów (8 — 15 wieki) 
to okres największego rozwoju 

ltury w Hiszponii. Zabokoń- 
stwo krzewił kler a nie kulturę 
ludową. A gdy nadeazły czas; 
kapitalistyczne, kler słał się 
Pezedsiębiorcą na wielką skalę 

utanął na cicle przedsię“ 
btorstw handlowych, banko 
wych etc. Slał się przedsiębior- 
cą kapitalistycznym w wielkim 
stylul Stąd niechęć do kleru 
przybrała charakler także so- 
cjalny, A druga przyczyna eks 
cesów (naturalnie, w prasie kle 
rykałnej przesadzanych|) tkw! 
w tym, że na początku przewro- 
ta nie było władzy dobrze zor- 
fanizowanej, scentralizowanej 
— i niechęć tłumu względem 


nieraz charakter niewłaściwy 
Ale trudno się dziwić: kle 
związał się ze znienawidzoną 
tyranią starego porządku. 

Wszak nikt inny, tylko ma 
drycki ksiądz Lobo w arty 
kule, umieszczonym w specjal- 
nym „hiszpańskim“ numerze 
[ima „Mouvement Synd'cal 
belge" (styczeń 1937 r.) pisze 
na atr, 41: „Tragedia mych 
braci księży napełnia mię smuł 
kiem, ale wcale mnie nle dzi- 
wil", Nie dziwi, powiada, he 
dlaczego tak znaczna [ale by- 
najmniej nie wszyscy!) częst 
kleru hiszpańskiego stanęła po 
stronie znienawidzonego „sta- 
rega reżimu”, pa stronie mo- 
narchii, po stromie powstańców ? 
A przytem złamała swe stano 
wisko zasadnicze, złamała swe 
zobowiązania. 

Bierzemy do ręki inną nie 
wielką pracę tegoż księdza Lo 
bo z parafii Sainl-Gines w Ma 
drycie. Jest ta specialna fran 
cuska broszura odpowiedz 
na „list pasterski” arcybiskupa 
z Toleda. Ks. Loba orzypami- 
na, że 20 grudnia 1931 r. cały 
ep'skopał hiszpański podpisa’ 
knlekiywna deklarację, w któ 
rei zobowiazał się do nosłnszen- 
stwa względem ustanowione, 
władzy. 

Ks. Lobo zapytuje arcybisku- 
pa i reakcyjny kler, jak poto 
dzić popieranie rebelii z posłu: 
szeństwem względem legalnej 
władzy, zaleconym przez ko 
ściół Wszak np. encyklika 
Leona XIII „Immortale Dei” 
wiada: „Kto opiera się władzy, 
opiera się wsknzaniom Boga" 


lius” powiada: „Najlepszym o- 
bywatelem jest ten, kio kocha 
swą ojczyznę i lojalnie ustosun 
kowuje się do władzy”. Jedh 
władza staje się władzą Indawą 
— czy te nakazy przestają obo 


wiązywać? Czy obowiązują 
tylko względem wladzy reak- 
cyjnej? 


Ale ks, Lobo idzie dalej, w 
łąb problemu i powiada: a co 
się stanie z kościołem. jeśli jed- 
nastronnie zwiąże swój los z 
-eakcją, ze znienawidzoną re- 
helia?! 

Właśnie to zagadnienie stajz 
orzed mądrzejszymi, dalej pa- 
trzącymi katolikami. Przypo- 
minają sobie np., że we Fran- 
nji po przyjściu do władzy czą- 
du ludowego arcybiskup Ver- 
dier ustosunkował się doń z de- 
monstracyiną życzliwością. Ta 
nie przeszkadza naturalnie na- 
szym polskim tępym kleryka 
tom obrzucać Rząd Bluma bło 
tem! 

W ten sposób klerykalna o- 
hłuda w hiszpańskiei wainie da- 
mnwej zostala zdemaskowana, 
Ale zarazem wyłoniła się głęb 
sza sprawa. poważnie dręcząca 
światlejsze umysłv katolickie— 
azv warto. czy nale$v wiązać 
iednostronnie losy kości: . z 
4aanącym światem reakcji, ka- 
pitalizmu, faszyzmu? 

Ważny. doniosły prablem! 

K. CZAPIŃSKI. 
e 


SYP'ALNIE, JADALNIE sraz MEBLE 
węzelkiego rodzaju na dogodne spła- 
ty poleca najtaniej STEIL 1 S-ka, 
Lwów, Kazrmierza W. 28, tel. 284-13 


Przekroje 


Erudycja mentorów z „A.B.C.“ 


W artykule wstępnym dziennika 
„ARC* 2 d. 27 maja r. b. pan W. Z, 
plsząc o „Róckefellerze | jego dzie- 
le", dwnkratnia stwierdza, że zało- 
życiel i kierownik holenderska - an- 
glelskiego trmtu naftowego, nir 
Henry Deterding, już nie żyje, gdyż 
umar? na jesieni roku nhieglego. 

Bylibyśmy p. W. Z. bardzo oho- 
wiąrani za podanie dokladnej daty 
Śmierci Deterdinga. 

Nie sądzimy jednak, aby p. W. Z. 
mógi się pomyáħle wywiązać z iego 
zadania dla tej prealiej przyczyny, 
że nómlercany przez niego tak ber- 
względnie „Napoleon nafty“ cieszy 
się dotychczas jak najlepszym rdro. 
wiem. Z powodu podeszlego wiekn 
natąpil om Jedynie jesienią zeszłego 
roku ze stanowiska naczelnegu dy- 
rektora Royal Dutch Shel, prze- 
kroczywazy 70 lat życia, Jeżeli cho- 
dzi a Rockefellera. ta wycofał się on 
z klerawnictwa Standard OII znacznie 
wcześniej, pdyż w r. 1895, mając za- 
ledwie 56 lat. Kierownictwa othrzy- 
miego  przedelębiorstwa przekazał 
nie rwemu synowi, jak hłędnie in- 
formuje swych czytelników p. W. %— 


Autor i 


Literacj i autorzy książek nie na 
leżą naogół do ludzi dobrze upo- 
sażonych. Są atoi między nimi 
nieliczne wyjątki, dla których płó- 
ro staje się kopalnią złota. 

Głośna hyla przed paroma laty 
szybka kariera autora „Na Zacho- 
dzie mie nowego“ Remarque'a, któ- 
remu ksłążka ta, w krótkim czasie 
przetłumaczona na wszystkie ję. 
zyki, przyniosła miliony. 

O innym aułorze pisze organ 
niemieckich księgarzy „Bõrsen- 
blatt fur den deutachen Buchhan- 
del". Chodzi o autora książki 
„Mein Kampf", którą — jak wia- 
domo otrzymuje w prezencie na 
koszt państwa każda wsiępująca 
w związek małżeński para niemie 
cka. 

„Przy 600.000 ślubów rocznie w 
Niemczech rozpowszechnia się 
„Mein Kampi“ tak, jak żadne inne 
dziela literackie powstale w ciągu 
ostatniego tysiąclecia. Książka kan 
clerza Rzeszy oslągnęła teraz 231 
WYDANIE | ROZESZŁA SIĘ JUż 
W 21 PóŁ MILIONA EGZEMPLA 
RZACH. Do stycznia 1933 roku 


lecz Johnowi A. Archhaldowi, Z po- 
wyższego wynika, że nie stała się to 
w roku 1521 (w myśl p. W. Z), lecz 
a 26 lat wcześniej, Podaliśmy nej- 
grubsze błędy z niewielkiego arty- 
kułu, nie pozhawionega zresztą po- 
mniejszych niedokładności. 

Inny czołowy publicysta tego ea- 
mego dziennika, p, A. G., w następ- 
mym numerze x d. 28 maja r, b. 
siwlerdza we wstępnym również ať- 
tykule, że „żydzi wymodlili z pawa- 
du okrucleństwi Faraona „siedem 
plag" na calą ludność Egiptu“. Ra- 
dzibyśmy tedy widzieć, jakimi ko- 
lejnymi plagami hyły  «znrańcza. 
ciemności (eglpakle, proszę czcign= 
dnega pana!) i pómór pierworodnych 
synów. Wszak były ta ósma, dzle- 
wląta | dziesiąta plaga, jako że plag 
tych było ogółem driecięć, a nie aie- 
dem, o czym powin'en wiedzieć każ- 
dy uczeń szkoły powszechnej. 

Ssanujący się publicyata planie 
znzwyczaj o sprawach, o których ma 
wystarczające pojęcie i ugruntowane 
wiadomości, Ta zarada calkiem nie 
abowiązuje mentorów z „ABC“. 


Książka 


Gdy autor książki zdobył wiadzę. 
aprzedano w ciągu 9 miesięcy 1 
milion egzemplarzy”, 

„Neue Zrcher Zeitung“ oblicza, 
ża honorarium autorskie od jedne- 
go egzemplarza wynosi conajmnie] 
1.50 marki (155 od ceny sprzedał- 
nej), co przy rocznej sprzedaży 
600 tya. egzemplarzy przynosi wca 
le ładne honorarium w wysokości 
000.000 MAREK. 

Trudno zaprzeczyć, że niewąt- 
pliwie między wysokim stanowis- 
kiem autora a poczytnością jego 
książki istnieje związek przyczy- 
nowy i że gdyby dzisiaj kancie- 
rzem Rzeszy był nprz. Brūning al- 
bo Luther, tak wysoki naklad 
„Mein Kampi" bylby nie do pomy- 
ślenia. 

Tym też zapewne tłumaczy się, 
lż pomiędzy polskimi Hieratami 
mamy kilku zwolenników dyktatu- 
ry i totalnych systemów rządzenia. 

Biedakom chyba o nakład cho- 
dzi... 
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kawa słodowa, kłóra 


N 
y 


tylka jedna pr 


kawa, lodowa, kieippa 


BYC tlto jeden, 


Ksiądz Kneipp = I jest tylko jedna prawdziwa 
szczyci 
S nazwiskiem swego wynalazcy. = lstniaje więc 


się wlasnie 


awdziwa 


; 
I 


Kaprysy złotego cielca 


W obliczu nowego Kryzysu 


Gospodarka kwiatowa znalazia 
się w fazie poprawy. To nie ule- 
ga wątpliwości Natomiast pro- 
blem, jak daleko ta poprawa się- 
gnie, jak dalece da się odczuć lu- 
dzom pracy, czy przywróci mv- 
2liwości znalezienia zarobku, czy 
rozszerzy Się na kraje. będące 
(iak Polska] wciąż jeszcze w tyle 
— ten problem budzi wątpliwości 
1 obawy. 

Jest jeszcze jedna obawa, któ- 
ra dała się odczuć w krajach, 
gdzie zaznacza się w pelni popra- 
wa. Obawa, plosząca sen z Oczu 
mężów stanu j działaczy gospo- 
darczych. 

Czy czasem nie zmierzamy do 
nowego krachu jak w r. 1929? |, 
rzecz charakterystyczna, obawa 
ta zjawia się na tle 

nadmiaru zlota. 


Przed kilkunastu laty żywiono 
jeszcze obawy, że świat znajdzie 
się w obliczu braku żółtego krusz- 
czu. A tymczasem jesteśmy świad 
kami olbrzymiego wzrostu pro- 
dukcji złota. W r. 1936 wagowo 
produkcja zlota była o 80% wyż- 
sza niż w latach 1924 — 29. Dzia- 
łały iu obok przyczyn naturalnych 
i technicznych (nowe kopalnie zła 
ta w ZSSR. i Kanadzie), również 
— gospodarcze, a więc obniżka 
kosztów produkcji, zachęcająca do 


wzmożonej eksploatacji dawnych 
kopalń. 
Pozornie — wzrost rozporzą- 


dzalnego złota powinien być objn- 
wem pomyślnym. Cóż to za kło- 
pot? — zapyta każdy. Przyrost 
zapasów złota — to przyrosi bo- 
gactw, ta przyrost siły nabywczej 
to nowa podnieta do wzrostu pro- 
dukcji, cen, dochodów. Wzrost zła 
ta umożliwi zwiększenie rezerw 
banków emisyjnych, uporządko- 
wanie zachwianych systemów pie 
niężnych, 

Tak — fo wszystko prawda! 
Żyjemy jednak w ustroju kapita- 
listycznym, który nletylko uczy- 
nit ze złota symbol bogactwa I da 
brobytu, ale wybral soble bożka 
bardzn kapryśnego. 

Za malo ziola — klopot! 

Za dużo zlota — też klopo!! 

Taki kłopot z nadmiarem złota 
mają teraz np. Stany Zjednoczo- 
ne. Jest — to zresztą związane 
ze strugą złota, jaka szerokim ko- 
rytem płynęła do tego kraju. Skarb 
amerykański oblicza te „imięrują- 
ce‘ 'kapitały na B miliardów, z cze 
Ro 2 miliardy 206 milionów przy 
było w ciągu ostatnich dwóch lat 


NOWE FONOPIASTYCZNE | 
ODBIORNIKI 


TELEFUNKEN 


Ba długoterm, splaty sprzedaje 
«RADIO-GLOB 


BIELANSKA 16 


tel 11-89.20, 


DEMOASTAACJI 
MA NIEJSCNi 
a P.P. KLIJENTÓW 


Przylmujamy Pożyczki Państwowa 


Cóż to za kapitały. 38% po- 
chodz! z krajów Europy. Fakt, że 
więcej niż połowa z pośród nich 
ulokowana jest w akcjach kolejo- 
wych, przemysłowych itp., śwlad- 
czy a tym, że „patrintyczmi" ka- 
nitalłści etronejscy pragną sobie 
nieźle zarobić na amerykańskim 
dnhrohyc'e, wonią — niż lokatę we 
własnym kraja. 

Obawiając się skutków tej 

pawndzi ztoła, 

rząd amerykański przeszedł do 
kontrakcji. Czego się właściwie 
obawia? Nietylko raptownej u 
cleczki wędrownych kapitałów i 
następstw nagłego wycofania kre- 
dytów. Obawia się tego, że nad- 
mierne rozdęcie kredytów stwo- 
rzy nowy spekulacyjny „bonm“ 
(wzrost walorów, akcyj, abro- 
tów) prowadzący prosto do nowe 
go kryzys. 

Zastosowana metoda przeciw- 
działania nie zdaje się być hardzn 
skuteczna. Jest to tak zw. „ste- 
ryfizacja” złota. Skarb Stanów 
Zlednoczonych zakupuje złoto (na 
był inż ga ostatnio za pół miliar- 
da dolarów] za wlasne bony skar 
bowe, Nietylko Jednak system 
'en jest koszłowny (bony są opra 
rentowane ! konieczność pokrycia 
tega oprocentowania obciąża 
skarb), ale nle widać jego skuł- 
ków. Ceny rosna zohle datel. 

Pndobne kłopoty ma Argenty- 
na. Wobec pnprawy eksportu rol- 
niczego, nasłapił przypływ kapl- 
tałów. Inne kapitały znęciła po- 


myślna sytuacja kraju. Bank ar- 
gentyński skupuje złota ì chowa 
fe w swych skarbcach, tamując 
nadm'ermy wzrost kredytów. 

Z krajów europejskich Szwecja 
stanęła wohec podobnego kłopotu. 
Wzrost bogactw |Jest tu oczy- 
wiście związany z bardzo pomyśl- 
ną sytuacją gospodarczą. | tu trze 
ba przeciwdziałać spekulacyjnemu 
wzrostowi kredytów ł następ- 
stwom niezwykłej obfitości pienią- 
dza. 

se 

Jakkolwiek jednak już dziś za- 
stanawiają się ekonomiści nad spo 
sobami zahamowania przyrostu 
złolego kruszcu (kontrola produk 
cji), nie jest — to dziś najważ- 
niejsza sprawa. Możnaby się nad 
tym poważnie zastanawiać, gdyby 
cały świat był nasycony złotem. 
gdyby nie było krajów, stojących 
poza nawiasem przyrdalu kapita- 
łów. 

1 oto jeszcze jeden dziwny ob- 
jaw. Niedawno przeżyliśmy nową 
Ialę dewaluacy, obniżki wartośc: 
pienlądza. Dziś w wieln krajach 
rozlegałą się zapowiedzi odwrot- 
nej operacji — zwyżki wartości 
„rewaloryzacji pleniądza, ile że 
nadrożenie pieniadza ma zahama- 
wać „ruch wzwyż". 

Ale żadnemu krajowi nie da się 
odzyskać równowagi, dopóki nle 
nastąpi odrodzenie współpracy ga 
spodarczej świata. Wszystko prze 
mawia za tym. że na podstawach 
kapitalizmu jest — to nicosineni- 
ne. (w). 


lody PINGWIN 


ip — bo warho 


Wspomnienia z niedawnej przeszłości 


Piezę nam: 

W okresia wali: miępodległościo- 
wych s przed kilkudziewigciu lat, ru- 
chous wyzwoleńczemu przysłużyła się 
wiele osób, klora a racji nirzajmowa- 
nia toybitniejszuch stanowisk, pozo. 
stały w ukryci. Warto a nich cza. 
acm wspomniać. 

Byl u Stanisława Patka chlopak, 
którego nazywana Jankiem (JAN 
CZAJA). Janek odznaczał sig niezwy 
kiym sprytem 1 odwagą, któraj nia. 
deden qawdzięczał bazpicczną meicoz- 
kg przed carskim tandarmam. Gdy 
aresztowano ojców rodzin, eovtawia- 
jąc po mich tylko ból lzy 4 skrajną 
nędzę materialng, wówozaa Janek je- 
tdrił į rotwoził dary | tapomogą dla 
rodan więźniów, wiecznie ścigany 
okiem płatnych szpiclów į prowoka. 
torów, 

Zdarzyło sią ras, ża gdy do ro- 
dziny, której syna aresztowano 4 wy- 
wnetiono ma Sybir, Janek zgłosił wiz 
x tapomogą, ojciec aresztowanego gra 
Ził mu, ża doprowadzi go da cyrkuln 
za bałamucenia ludz hasłami rewo- 
lucyjnymi, która pozostaną tylko 
zawsze łantazją chorych ludzi. Czę. 
slo bowiem do sprawy walki o wol 
ność innczej odnosili sia ojcowie, ina- 
€tej ich symowie, 

Gdy cjawił sią raz na Krółewskiej 
(mieszkanie p. Patka) konapirator, 


ny e 


Czy zgłosiłeś swój udział 
w Ill Olimpiadzie Robotniczej 
=*= iw Antwerpii? 


którego nazywano Pawłem, dom oaa. 
cayla nagła poltoja. Zdawało sią, da 
lea Pawla jest przesądzony; sprytny 
damek wykorzystuje obecność węgła. 
rza w mieazkaniu, zabiera mu mary- 
narkę, maża Pawłowi twarz wgglem, 
daja mu kosa węglarski į wmośliwia 
sriaczkę, a oa zatym idzie — przejsro. 
crenis grumicy rosyjskiej. 

Jenck ma wśród awych zasług =y- 
ctyn jeszcze więkaży, W esama rewi. 
tji u Stanisława Patka, po której a 
resztowano wszystkuh obecnych na 
konspiracyjnym zebraniu, e Patkiera 


ina czele, skonfiskowano bardzo wąż- 


ny, niezwykle obeiążający dokument, 
Dokument ten, zawierający spia za- 
konmpirowanych z imionami + nazwi. 
skami, leża! wśród skonfiskowanych 
mniej ważnych dokumeniów, na atole 
Janek, zagadawszy žandarma, usunął 
sprytnie ten nienłychanie ważny da. 
kument, czym uratował wszystkiok 
od nieobliczalnych następatw. 


Janek w ontrożności ewej był edu- 
micwający. Któregoś dnia ajawił sią 
późnym wieczorem na Królewskiej ja. 
kis pan, który nalegał, aby go na- 
tychmiast wpustczono do p, St. Pat- 
ka. Janak tym razem ustąpił, Za 
anoniował gościa. Gdy zapaleno 
śuiatła, okazalo wię, de gościem był 
Piłmudskd, 


Te drobna na pozór stczegóły, ta 
uczynki skromnych, szarych Janków 
warto o tyle przypomniać, ża crosta 
na nick opierają mą czymy, która 
przechodzą do historii 

1 R A. 
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Groźny zatarg o zajście w Ibizie 40-ty dzieństrajkurobotników metalowych 


w oświetleniu niemieckim 


BERLIN. (PAT.). Wiadomość a 
ataku rządowych samolotów hisz 
pańskich na pancernik niemiecki 
„Deuischland*, przebywający Zz 
ramienia londyńskiego komitetu 
nieinterwencji na wodach hiszpań 
skich, podana zostala przez *% 
diostacje Rzeszy o godz. 22.30 do 
wiadomości publicznej, Wiado- 
mość ta wywolała w stolicy Rze- 
szy wielkie wrażenie I oburzenie. 
Poszczególne stacje nadawcze 
Rzeszy, przerywając zanpowiedzła 
ne programy lokalne, transmitują 
z Berlina ruuzykę żałobną, prze- 
plataną jedynie komunikatami * 
rozmiarach szkód, liczbie i nazwi 
skach zabitych 1 rannych. 


LONDYN. (PAT.. Według in. 


formacji Reutera do Gibraltaru 
przybył krążownik niemiecki 
„Deutschland“ z 22-ma zabilymi 


i 60-ciu rannymi 
ków załogi. 
BERLIN. (PAF.). Niemieckie biu 
ro infurmacyjne komunikuje: Zda- 
rzył się niesłychany I trudny © 
wyobrażenia wypadek: hiszpańs- 
kie rządowe samoloty zbombarda 
wały bez żadnej przyczyny «% 
miecki okręt wojenny, siojący spo 
kojnie na kotwicy, u hiszpańskie- 
go wybrzeża. 20-tu niemieckich 
marynarzy poleglo śmiercią boha 
terską. Rząd Rzeszy niemieckiej 
składa na iemat tego wypadku na 
stępujące oświadczenie: Ponieważ 
przed kilkema dniami rządowe sa 
mołoty zaatakowały 1  obrzuciły 
bomhami stojące na kotwicy por- 
tu Majorki angielskie, niemieckie 1 
wioskie okręty, przy czym na je- 
dnym z włoskich Okrętów -ciu 
oficerów zostało zabitych, wyda. 
no niemleckkm Okrętom zakaz dal 
szcgo przebywania w tym porcie, 


z pośród człan- 


W sobotę, 29 maja pancernik 
„Deutschland“ stał na redzie 
przed portem ibiza. Okręt ten 


wchodzi w skład eskadry, prze- 
znaczonej da wykonywania mię- 
dzynarodowej kontroli morskiej. 
Mimo to został on między godz. 
18 — 19-t4 wieczorem niespodzie 
wanie przez dwa zniżające się w 
locie śllzgowym samoloty Rządu 
w Walencji abrzucany hombarmi. 
Ponieważ okręt stał spokojnie na 
kotwicy, załoga jego Znajdowala 
się w niczym nie chronionych po- 
mieszczeniach na przodzie okrę: 
tu. jedna z, bomb samolotu rzą: 
dowego wybuchla, podobnie jak 
ostatnio na okręcie włoskim w ja- 
dalni oficerskiej] — tym razem w 
jadalni dla Żatnierzy., 20-ta zabi 
tych i 73 rannych — ato następs! 
we tego zbrodniczego zamachu. 
Druga bomba wybuchła na pokia 
dzie bocznym, wyrządzając tam 
jednak tylko nieznaczne szkody. 
Pancernik „Deutśchland*, który 
jest zdolny do boju i podróży, © 
dał się do Gibraltaru, aby tam 
wyładować rannych. Okręt nle 


terwencji i przez Rząd niemiecki 
dwukrotnie ostrzeżony, aby nie 
dokonywal dalszych napadów na 
pelniące służbę międzynarodowej 
kontroli okręty, nowy ten zbrod- 
niczy zamach na niemiecki okręt, 
zmusza Rząd Rzeszy niemieckiej 
%: wydania zarządzeń, które nle- 
zwłocznie zostanę zakomunikowa 
ne komitetowi nieinterwencji. 
(Jak wynika z depesz, które poda. 
liśmy wczoraj, stroną enczepną 
byli Niemcy, którzy pierwsi ostrze. 
liwali samoloty rządowe hiszpańskie 
Z berlińskich depesa wynika, że 


akcje przeciwko ludowej Hiszpani, 
której nie mogą pokonać samymi „o. 
chotniczymi” siłami, Przyp. Red.) 

BERLIN. (PAT.. Niemieckie 
Biuro Inf. donosi: Kanclerz Hit- 
ler odbył w niedzielę o godz. 18 
min, 30 w kanclerstwie Rzeszy na 


radę nad zbrodniczym atakiem 
Rządu w Walencji na niemiecki 
pancernik „Deutschland". W na- 


radzie tej wzięli udział ministro- 
wie Rzeszy generał - feldmarsza- 
łek van Blomberg, von Neurath i 
igłównodowodzący marynarką ad- 
ı mirat Raeder. 


Niemcy przygotowują jakęś większy I 


Bombardowanie Madrytu 


Ag. Havasa donosi: Artyleria 
powstańcza bombardowała w nie 
dzielę od godz. 5 do B centralne 
dzielnice Madrytu. Kilkanaście po 
cisków upadło również na dziel- 
nice Cuatro Camlnos ł Estrecho, 
położone na północy stolicy. Są 
lieznl zabic! I ranni. W dzielnicy 


Ag. Havasa donosi: 

Rozpoczęty w niedzielę rano a- 
tak powstańczy na pozycje sąsia 
dujące z Francuskim mostem zo- 
stał odparty. Również nie powiódi 
się atak powstańczy na odcinku 


MOSKWA. (PAT.. Agencja Tase 
donosi: Kierownik ekspedycji polar- 
nej Schmidt zawiadomił, że ŻY b. m. 
wieczorem uzyskano po raz pierw- 
szy obastronne połączenie radiowe 
stacji na biegania z samolotem M2- 
zaruka, Samolot ten, znajdujący się 
na krze lodowej jest w dobrym sta. 
nie, a załoga jego jest zdrowa. Ma- 
maruk, korzystając ze sprzyjających 
warunków atmosferycznych wystar. 
tnie do stacji na biegunie. Papanin 


Odparcie atak 


Chamberi jedna asoba zostala za 
bita a 11 rannych, z czego 3 ko- 
biety ciężko. Tramwaj jadący %e 
ulicy de Alcala, zostal ugodzony 
szrapnelem, kilka osób zostało 
zabitych, a kllkanaście ciężka ran 
nych, 


ów faszystów 


Tagu, mający na celu odcięcie 0- 
perujących tam oddzialów rzą- 
dawych. W pobliżu wzgórza Na- 
vafrian wojska rządowe posunęły 
się nieznacznie naprzód, wyrów- 
nując linię zajmowanych pozycyj. 


Onalezienie lotnika Mazuruka 


szef stacji na biegunie, zawiadomił, 
iż wyładowanie samolotów zostało 
juž ukończone. Członkowie ekspedy. 
cii ustawili składany domek, motor 
elektryczny oraz zbudował ze śnie- 
gu i lodu schronienie dla stacji ra. 
dowej, W ostatnich 2 dniach przy- 
stąpiono do regularnych badań nau- 
kowych Kra lodowa, na stote] znaj 
duje się ekspedycja spływa w dal 
szym ciągu, lecz ostatnio ze znacz. 
nie mniejszą szybkością. 


-Poipalenie i tan 


W niedzielę w nocy w Śródbo- 


rowie pod Warszawą wynikł 
pożar w domu murowanym, na- 
leżącym da Tow. Miłośników 


śródborowa. Na miejsce przyby- 
ła straż ochotnicza z Otwocka — 
która pożar ugasiła. W  zglisz- 
czach znaleziono zwęgłone zwło- 
ki Antoniego Jaśkiewicza. Dacho- 


Strażk na robo: 


ODÓJsiKO w ogni 


dzenie ustaliło, że Jaśkiewicz, z 
powodu utraty posady, nosił się 
z zamiarem samobójczym — a 
czym mówił domownikom. [stnie- 


Je przypuszczenie, że Jaśkiewicz 
podpalił dom a następnie zginął 
: straszną śmiercią samobójczą w 
EEE Straty wskutek pożaru wy 
noszą około 10.000 zł. 


ach publicznych 


w Łuchu 


Kor. wł.) 


Robotnik w Łucku, zatrudniony 


oddał ani jednego strzału do sa. |na robotach miejskich przez Fun- 
molotów. Ponieważ Rząd w Wa. | dusz Pracy, zarabiał 7 zł. 20 gr. 


lencji został przez komitet nieln. | tygodniowa 


w najlepszym sezo- 


Walny Ziazd Związków 


literatów 


(PAT.) W dniach 29 i 30 maja 
r.h. odbywał się w W urezawie wa 
ny zjazd delegatów związków lite. 
rachich w Polsce. 


sprawozdania finansowega zostało 
udzielone absolutorium nstępują: 
cemu zarządowi. 

Z kolei p. E. Breiter zreferował 


Pierwsze posiedzenie rozpoczę- | prawę umowy zbiorowej, opszco- 
ło się w lokalu Penklubu i war- | wanej przez mec. Barcikowakiego 


szawskiego ondziału Związku Z. 
wodowega Literatów Polskich. Za- 
Kun je prezes zarządu głównego, 
F. Goetel, zrpraszając do p ezy- 
dium: na przewodniczącego prof. 
R. Górskicgo, na wiceprzewodni- 
czących W. Rogowicza i K, Plu- 
cinakiego, a następnie do stołu 
prezyd le go: W. Wohnonta, A. 
Maliczewskiego, J. Maźlińskiego i 
T. Markowakiego. Do komieji we- 
rylikacyjnej wybrao T. Łopalew. 
skiego, R. Plucińskiego i J. Wittli- 
na. 

Po odczytaniu prutokułu z po- 
przedniego walneg zjazdu dele- 
gstów wysłuchano sprawozdania 
Komisji _ weryfikacyjno-mandato- 
wej, która eprawdziła i załatwiła 
mandaty delegatów. 

Walny Zjazd uchwalił sprzedaż 
de a Ślnrym Mieście w War. 
rzawie (własność związku), po- 
czem przystąpi_no do aprawo- 
zdania z działalności związku i 
dyskusji nad działalnością 
sji Literackiej, Po wysłuchaniu 


i zaproponował, aby walny zjazd 
uchwahi przestame odpisu tego 
projektu urcuwy do poszczegól- 
nych oddziałów dla oceny |kale- 
gialnej, poczem pizez zarząd głó 
wny Związku Literatów umowa ta 
wróci na walny zjazd delegatów 
do uchwalenia. 

Przystąpiona do wyboru no 
wych wladz zarządu głównegu. 

Bo auzyda plównepo wez: M. 
Morstin-Górska, H. Naglerowa, 
E. Kozikowski, J. Woloszy nowski, 
J. Parandowski, Kosidowski. 

Zastępcy: W. Rogowicz i E. 
Skiwski. 

Komisja rewizyjna: H. Gross- 
man, S$. Podherska-Okołów i Sta- 
warzki. 

Zastępcy: S. Napierski, G. Kar- 
ski, 

Sąd koleżeński: K. Górski, K. 


Irzyko J. Lorentowicz, Pi- 
goń, Pluziński 
Zasiępcy: J. Iwaszkiewicz, A. 


Agen- | Lauterbach, J. Wasowski. 


nie. (Głód i nędza zmusiły osłałecz 
nie robotników Łucka, w liczbie 
około 300 osób, do strajku, który 


uchwalono na ogólnym zebraniu! 


= dniu 25 maja 1937 + 

Robotnicy zdecydowani s3 straj 
kować do czasu uzyskania 6 dni 
pracy w tygodniu za wynagrodze- 
niem 3 zł, dziennie [dotychczas 
pracowali tylko 3 dni w tygodniu). 

Strajk trwa spokojnie. Żony i 
dzieci strajkujących od 4 dni prze 
bywają w parku obok Wojewódz- 
wa, strzeżone przez policję.) 


p | 
„SZAĘCH wanszaw; 


w Przedborzu 


Od 22 kwietnia 1937 r. stoją ro- 
botnicy metalowi w Przedborzu 
w strajku „polskim“ o polepszenie 
warunków płacy i pracy. Fabry- 
kanci nie spodziewali się, że strajk 
potrwa tak długo. Nie poniogły 
też próby rozbicia robotników 
przez bojówki endeckie | szczucie, 
przy pomocy alkoholu, jednych 
robotników przeciw drugim.) Bez- 
czelność fabrykantów w Przedbo- 
rzu jest aż nadto widoczna: jeden 
z nich, Wójcicki, wyjechał sobie 
podczas strajku do Ciechocinka, 
ale robotnikom nie uregulował na 
leżności za pracę. Nie przynosi ta 
chluby pracodawcy, który, nie 
wypłaciwszy robotnikom należno- 
ści za ciężką pracę, pozasławia 
ich w nędzy, wyjeżdżając sobie 
na wywczasy, 


(Kor. wi.) 


Niech fabrykanci w Przedhorzu 
nie zapominają, że na nisklch pła- 
cach robotniczych dorobili się 
dzisiaj ładnych fabryk. Fabryka 
Wajmana, która przed kilkunastu 
dniami dawala robotnikom 10% 
podwyżki plac I wyrównanie cen 
według najwyższych stawek, na 
konferencji w dniu 28 maja 1937 r. 
oświadczyła, że obecnie nie daje 
żadnej podwyżki. Wobec takiego 
stanowiska fabrykanta robomicy 
metalowey zwrócili się do robotni- 
kow, zatrudnionych w tartaku tej 
firmy, o popracie strajkujących ro- 
batników, gdyż fabrykant czerpie 
dochód z tartaku, a robotnikóww 
metalowców chce w ten sposób 
zmusić do poddania się. Solldar- 
ność robotnicza jest jednak silniej- 
sza i robotnicy tartaczani, na we- 


zwanie swoich towarzyszy pracy. 
postanowili przystąpić do strajku, 
aby labrykant wiedział, że walka 
z2 robotnikami uświadomlonymi to 
nie przelewki. Jeden ze wspólne 
ków fabryki Wajmana prowokuje 
ludzi, pozwalając sobie na bicie 
robotników po twarzy (!). 

Domagamy się od czynników 
miarodajnych, ażeby wejrzały w 
stosunki w Przedborzu. 

Robotnicy w Przedborzu, zorga- 
nizowawszy sę w Związku klaso- 
wym, poznali swą siłę; postanowi- 
li oni Związek Robotników Prze- 
mysłu Metalowego w Polsce jesz- 
cze bardziej wzmocnić przez wcią. 
gmięcie doń wszystkich robotni- 
ków, ażeby nie tylko dzisiaj, ale 
i w przyszłości mogli skutecznie 
bronić swych interesów. 


Echa I maja 


Płock 


W dn. 1 maja adbyła się tłum. | 
ne zgramadzenie i pochód, przy | 
udziale wielotysięcznych tłumów. 

Zgromadzenie zagaił tow. Przy- 
| hylski, przemawiał tow. Niedział- 
kowski oras przedstawiciele Bun- 
du i Poalej-Sjonu. 

Wieczorem niękną Akademię w 
sali Teatru zagaił tow. Przybylski 
przemawiał tow. Niedziałkowski, 


Białystok 


O godz. 11:tej wyruszył pochód, 
liczący ponad 8.000 Indzi. 

Na plaen Teatralnym przewod- 
niczący OKR. PPŚ. i sekretarz 
Q.K.Z.Z., tow. M. Pietruczuk, za- 
gaił wiec. Następnie przemawiali: 
przedstawiciel Bundu, tow. Gald- 
may, przewodniczący Oddz. Zw. 
Włókniarzy tow. Matejczyk; imie- 
niem Oddziału Białostockiego 
T. U. R. tow. Juchnicki, tow. We- 
wior i przedstawiciel „Cukunftu*, 
ah. Antoniuk imieniem wojewódz- 
kiego zarządu Stronnictwa Ludo- 
wego, podkreślając solidarnuść ro- 
hotniczo-chłopską w walce o wol- 
ność i tow. Reginela o tezach, za- 
wartych w rezolucji pierwszoma- 
jowej PPS. 

Po przemówieniach tt. Tlomen- 
bauma i końcowym M. Pietruczu- 
ka oraz kilkakrotnych okrzykach 
na cześć PPS. i Rządu Robotni- 
cz-Chłopekiego raczył pochód u- 
licami miasta na Rynek Kościusz- 
ki, gdzie w obecności około 15.000 
osób tow. M. Pietruczuk odczytał 
rezolneję, którą przyjęto jedno- 
myślnie. 

Wieczorem odbyła się akade- 
mia. 


Okreg B'ałostocki 


ŚWISŁOCZ. 

Na pochód i wiec pod gołym 
niehem w Świsłoczy Starostwo 
Wołkowyskie nie udzieliło zezwe- 
lenia, wobec czego Białostocki 
OKR. FPS. zgłosił zgromadzenie 
| w lokalu zamkniętym. 

W wypełnionej po brzegi sali 
Straży Pożarnej odbyło się zgro- 
madzenie, na którym, imieniem 
miejscowych robotników, przema- 
wiał tow. B. Gierman, zaś imie- 
niem OKR. PPS. z Białegostoku 
tow. B. Żongołłowicz. 

SUPRAŚL. 

O godz. 10-ej wyruszył pochód, 
w liczbie ponad 1000 osób, Jo pa- 
wilonu leśnego, gdzie o godz. 12, 
imieniem PPS., otworzył zgroma- 
dzenie tow. Ostaszewski, po czym 
przemawiała tow. Ditrychowa z 
Białegostoku. 


Zwycięski stra 


na robotach public 


Strajk na robotach publicznych 
zakończył się zwycięstwem robot- 
ników. Strajkujący uzyskali przy- 
jęcie swych postulatów na konfe- 
rencji likwidacyjnej,) za pośredni- 
ctwem p. Starosty, przy obecno- 
ci: z ramienia Magistratu p. bur- 
mistrza, a z ramienia robotników. 
sekretarz Centr. Zw. Rob. Przem. 
Ludowlanego. 

Na podstawie zawartego porezu 
mienia, robotnicy żonaci oraz ka- 


jk robotników 


znych w Sa nborze 


walerowie, utrzymujący rodziny 
hędą zatrudnieni 5 dni w tygodniu. 
Kawalerowei nie utrzymujący #® 
dziny, 4 dni w tygodniu. Placa wy- 
nasi od I zł. 70 gr. do I zł. 60 gr. 
dziennie. ia 
(Magistrat zapewni. robotnikom 
przepracowanie 26 tygodni, ażeby 
mieli prawo do zasiłku bezrobocia. 

Strajk byl solidarny i miał prze: 
bieg bardzo spokojny.) 


O godz. 19-tej w tymże pawiło- 

nie odbyła się Akademie. 
MICHAŁOWO. 

Przy udziałe porad 1.200 osób 
*yruszył pochód. © godz. I3-tej 
odbył się wiec, na którym prze 
mawiał sekr. Okr, Zw. Włók. tow. 
Jaszcznrowski. 

Należy podkreślić olbrzymi u- 
dział okolicznych chłopów. 

GRÓDEK. 

Gródek robotniczy nie pamięta 
takiej demonstracji pierwszoma: 
jowej, jak w roku bieżącym. 

Setki chłopów 1 okolicznych 
wsi, wraz z rohotnikami, demon- 
strowały na ulicach miasta. Po- 
chód, w liczbie ponad 1.200 ucze- 
stników, przeszedł ulicami miasta 
©« plac, gdzie przy udziale ponad 
1.500 osóh odhył się wiec, us któ- 
rym przewodniczył tow. Grześ, 
raś przemówienie wygłosił tow. 
Zawistowski. 


Grodno 


Obchód urządziła PPS. wspól- 
nie z Radą Klasowych Związków 
Zawodowych ; Bundem. W kar- 
nych szeregach maszerowało po- 
mad trzy tysiące ludzł, nle licząc 
tysiącznych tłumów, idących cha- 
dnikami. 

W pochodzie brała udział licz- 
na reprezentacja Stronnictwa Lu- 
dowego, witana z entuzjazmem 
przez proletariat Grodna. 


Nurzec 


Wiec odbyl się na Placu Bato- 
iego, przy udziale ponad 8 tysię- 
cy ludzi. Przemawiali tow. tow. 
Roszkowski, Kużniak, Oniszczyk, 
(iurwicz | Szyrka. 

Odbył się pochód į wlec. Uro- 
czystość otworzył tow. Połapczuk. 
Na wiecu przemawiał tow. E. 
Klatt. Następnie tow. Jan Potap- 


czuk odczytał rezolucję |-szo ma- 
jową, którą zebrani przyjęli jedno 
myślnie, poczem podnftsieniem rąk 
do góry ślubowall na wierność 
Czerwonemu  Sztandarowi Pol- 
skie] Partii Socjalistycznej. 

Wieczorem w sall strażackiej 
odbyło się przedstawienie a na- 
stępnie zabawa taneczna. 


Siemiatycze 


O godz. 11-e] wyruszył pochód 
na plac Piłsudskiego, odbył się 
wiec przy udziale przeszło 1000 
słuchaczy. Przemawiali z ramie- 
nia PPS. tow. tow. Jóżwik | Sie- 
niecki, z ramienia „Bundu“ tow. 
Mendelson. 

Q godz. 19-ej odbyał się akade- 
mia, zorganizowana przez Oddział 
TUR., na której przemawiali tow. 
tow. Zaorski I Sienicki, oraz u- 
rządzono część artystyczną, 

Ka 


Kowel 

O godz. 11-ej ulicami miasta wy 
ruszył pochód, liczący około 2000 
osób. Na wiecu w obecności 3000 
zgromadzonych przemawiall tów. 
tow. Zakrzewski imieniem Komi- 
tetu Organizacyjnego 1-go maja; 
Kwiatkowski jako delegat CKW. 
PPS.; Sztejman — imieniem org. 
„Bundu“; Przeżdziecki w Imie- 
niu mładzieży socjalistycznej. 

Demonstracja tegoroczna wyka 
zała łężyznę | spoistość ruchu so- 
cjalistycznego i zawodowego na 
terenie Kowla. 

aa 


. 

Wieczorem w pięknie udekoro- 
wanej sali odbyła się akademia. 

Wszystkie wymienione demon- 
stracje miały przebieg bardzo uro- 
czysty. Wszędzie uchwalana je- 
dnomyślnie rezolucję CKW. PPS. 


Niedziela w 


POLONIA — ZNICZ 8:8 (6:0). + 

Mecz o mistrzostwa kl, A, między 
istrzami grup zakończył się zbyt 
im, jakby to x gry wynikało, 
zwycięstwem Polonii, 

Atak Znicza niczym nia ustępował 
Polonii, jednak fatalna gra obrony 
przyczyniła się do tego wyniku. 

Bramki dla Polonii strzelił: Na. 
wrot 4, Kulla 2, Bończak | Sowińz: 
ki po 1. Dla Znicza Roszkowski 2 1 
Biernat 1. 

SARMATA — ŻAR 8:2, ` 

Mecz towarzyski zakończył się nie 
znaczna przegraną pretendenta do 
kl. A, R. F A. 

KUNKURSY HIPPICZNE, 

W niedzielę o godz. 3 popol. Toz. 
począł się na torza hippicznym w Ła- 
menkuch międzynarodowy konkur 
„Potęgi skoku” im. Aleksandra hr. 
Skrzyńskiepo. Ciężki ten konkurs 
wykonany został bez biędu tylko 
przez 4 konie, które wobec tego prze 
prowadziły dodatkową  roegrywkę. 
W rozgrywce pierwsza miejsce za- 
jął por. Temma (Niemcy) na koniu 
„Nordland”, 2) — 4) trzy ta miejca 
podzielili: por, Rang (Rumunia) na 
koniu Delfis, por. Ozola (Łotwa) na 
Nargusie į por. Aposto! (Rumunia) 
na Bucurie. i 

5) kpt. Nelka (Niemcy) na Libelli 

Po zakończonym konkursie hippi. 
cznym „Połęg: skoku”, rozegrany zo- 


Wyniki tego konkursu nastepujące: 


1) Strzeszewski na Rysiu, 
Grabianowski na Latawcn, 
Strzeszewski na Banzajn 2, 
Zwierzchowska na Urwizie, 
Brabec na Nahabie, 


Strzeszewski na Bartkm, 


sporcie 


f) Sknpifńska na Carycy, 

8) płk. Rómmel na Monologu. 

Zawody odbyły sie przy _pięłlnej 
pogodzie, gromadząc ponad 5000 wi- 
dzów. 

Organizacja zawodów bardzo sprz 


wna. 
GDAŃSK NA OSTATNIM 
MIEIS 


Międzymiastowy trójmecz lelckna. 
tletyczny Królewiec — Bydgoszcz— 
Gdańsk, zakończył mię zwycięstwena 
Królewca 102,5 pkt. przed Hydpns. 
czą 92 pkt, i Gdańnkiem 67,5 pkt. 

Tak slaby wynik drażyny gdańs- 
Klej tłumaczyć należy nia wystawie. 
niem da reprezentacji W. Miasta za 
wodników Polaków, 

GARBARNIA ŁKS 4:2, 

W Krakowie odbył sią mecz Ham 
wy, w którym Garbarnia pokonała 
ŁKS 4:2 (3:0). Zawody prowadza 
ne w żywym tempie, nia stały jed. 
nak na wysokim poziomie, 

KRAKÓW — ŚLĄSK 
W SZCZYPIORNIAKU. 

W niedzielę odbył się w Krakpwia 
międzyokręgowy mecz szezypłoryf na 
ka Śląsk — Kraków. Zwyciężyła re- 
prezentacja Krakowa 4:3, chociaż 
do przerwy prowadził Śląsk 8:1. 

WARTA — AKS 2:2. 

Mecz odbył aie w Poznaniu. Gra 

ostra; obie drużyny wystąpiły w 


j| svych najlepszych składach. 


125 KLM. O MISTRZ. OKRĘGU 
WARSZAWSKIEGO, 

Na dystansie 125 klm. odbył sią 
drugi kolarski wyścig eliminacyiny 
o tyłuł mistrza okr. warszawskiego. 

Wynik: 1) Szczygielski (Orkanji 
9:84:27 godz. 2) Maślankiewicz — 
(Polonia) 3:84:30 godz., 4) Gotai 
(RKS Urmas) 2:10:42, godz, 


Str. 


Tanie jest życie ludzkie 
Ludzi traktuje się jak zające 


Piszą nam z Szamotuł: 
I znów musimy zanotować tra- 
giczne zajście, które przypłacił 


Dyr. Zagórowski 
Gen. dyr, „Skarnofermu” 


Na miejsce dotychczasowego ge 
neralnego dyrektora Polskich Ko- 
Paln Skarbowych, p. Knolhego, 
który przechodzi z dniem | czerw 
ca b. r. na emeryturę, zamiznowa- 
ny został generalnym dyrektorem 
dr. Julian Zagórowski, dotychcza- 
sowy dyrektor administracyjny. 


Tabela loterii 


17-ty dzień ciągnienia 4-e 


li ll ciągnienie 
Główne w,grane 


Milion złotych Nr. 104217 
2U.u00 zł.; 187279 

15.000 2ł.1 54015 

10.000 zł.: 37523 173483 
6400 zi.: 21205 160387 


życiem 20-letni józef Szczur z Grze 
bieniska, 


W dzień Bożego Clała po połud- 
niu wybrał się J}. Szczur na obej- 
rzenie pola ojcowsklego, przyle- 
gającego do lasu Niegolewskich z 
Brytynia. Niespodziewanie z lasu 
wypadł podleśniczy Michalak, w 
towarzystwie 10-letnlego Bardzika. 
Bardzik wezwał młodzieńca do za- 


trzymania się, a jednocześnie wy- 
palił z fuzji. J. Szczur, trafiony w 
lewą pierś, zakończył życie po kil- 
kunastu minutach. 


Policja prowadzi dochodzenie. 

Od siebie dodamy, że młody 
chłopiec, rozpoczynający praktykę 
w majątku od strzelania do ludzi, 
szykuje się na nielada „pracowni- 
ka". Nic dziwnego, że kronika tak 
często notuje tragiczne wypadki, 
powstałe z przyczyny lekkomysl- 
nego strzelania do ludzi. 


ZR 0 ZZ AZ WEOÓE| 
Czytajcie 
swo,e codzienne pismo 


WODA BRZOZOWA „DIVETTA' 


«lasy 38-e| Loterii Państw. 
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Wygrane po 200 zł. 
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38072 141 58 09 208 379 472 005 
68 209003 63 156 216 337 46 95 706 
837 975 40017 209 430 63 550 79 734 
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387 575 ©70 37039 116 257 621 73 
SEAIS 70 76 286 308 426 32 65 521 


derzekład z angielskiego (8. 


Irent stał właśnie przed tym budynkiem. W chwi 
b, gdy scenę ożywił widok maszerujących żołnierzy, 


podn'ósł głowę, aby zobaczyć, 


gly na dach, Przy pomocy dźwigu, ze stojącego obok 
wozu Jednocześnie przyjrzał się z uznaniem, okiem 
malarza, typowo galijskiej postaci puichnego jega- 
ystrzępioną, przedzieloną bródką i z ko 


Mością z w 


lorowymi szkłami, zachowanie 


Żywość, połączona z godnością. Zatrzymał się on w 
Odległości paru jardów na pierwszy odgłos rytmicz 


nego marszu żolnierzy. 


Gdy kolumna nadchodziła, tępy dźwięk posuwa: 


C. Bentley i H. W. Allen 


ŚMIERĆ FILANTROPA 
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Kopeiówny) 


na ziemię 


jak ładowano ce 


którego cechowała 


É Do piajęgnowania 
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TT | 194058 243 304 453 74 542 73 663 737 


72 801 66. 


Dodatkowe wygrane 


pa 2.500 zi. 
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| Kongres Związków Robotników Fabrycunyt 


(Chemicznych) w 6 new e 


W dniu 31 maja r. b. rozpo- 
czął obrady w Genewie VII Mię. 
dzynarodowy Kongres Związków 
Robotników Fabrycznych  (prze- 
mysłu chemicznego). 

Na porządku obrad, oprócz spra 
wozdań za okres 1033-36 r. i wy- 
boru Egzekutywy, znajduje się re- 
ferat tow. Hansa Oprechta, prze- 
wodniczącego Szwajcarskiej Partii 
Socjalistycznej i sekretarza szwaj- 
carskiego Zw. Prac. Użytecz. Pu- 
blicznej p. t. „Polityka planu pra- 
cy z międzynarodowego punktu 
widzenia”, następnie relerat prof. 

| mm 1 —— 
włosów. Wł. Gustaw HERTEL — Warszawa 


Żądać w psrlumerinch i składach aptecznych 


| | mama o ë H 
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1036L6 104832 952 106298 666 107289 
763 BAU 108203 336 105646 11U85U 
112416 242 697 737 114160 274 831 
115839 49 74 629 788 SCG 47 28% 
116618 845 117840 118253 119053 230 

120098 222 121023 191 880 1234155 
654 124474 643 G7 88y 125075 278 404 
19 526239 127406 128729 gu 1299uu 
130815 181072 424 132871 94? 173014 
154 568 134996 139264 441 B65 186443 
557 137403 64 BU B22 195498 139254 
y 352 700 909 

140626 749 141100 097 643 93% 
148U84 750 BAB 843 |44140 66 326 
145660 BA 146164 815 993 147042 
5id 608 161049 401 915 162038 45 
214 32] 684 756 169395 154419 614 33 
155110 716 882 156405 602 167331 
168711 811 159087 8]2 47 160810 
161089 216 692 162015 28 70 472 679 
164266 76 723 165048 502 716 168213 
549 180 161498 168879 168611 823 
170334 171041 807 658 172543 69 879 
173260 583 930 174088 175107 178107 
653 63 878 923 177242 B5 657 712 
178181 621 962 179287 808 142 980 

180252 182056 473 688 188039 298 
528 18662 186602 788 187967 188110 
189103 408 100414 7387 191864 192817 
10344] 564 987 194437 91 


Wygrane pa :00 zł. 
152 202 306 38 510 638 794 6 844 


d-rg L. Carozziego, kierownika 
Wydziału hygieny przemysłowej 
przy  Międzynarodawym Biurze 
Pracy w Genewie p. t. „Niebezpie. 
czeństwo zawodowe w przem. che 


Wśród wniosków, zgłoszonych 
na Kongres, jest wniasek norwes- 
kiego Związku Chemicznego z O- 
slo o zaliczenie do przemysłu che- 
micznego przemysłu elektrometa- 
furgicznego, wytwarzającego sto- 
py aluminlowe, cynkowe, niklowe 
it p. 

Z ramlenla Związku Rob. Przem. 
Chemicznego w Polsce wyjechali 
na Kongres ttow. J. Jarek | Z. 
Bocian. 
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jącego się dźwigu przeszedł nagle w ostry trzasx. 
Trent, spojrzawszy do góry, miał 
czasu, aby podskoczyć do pulchnego 
i pociągnąć go gwałtownie w Lyl, a potym odskoczyć 
samemu — zanim wielku, okrągły kosz, napełniony 
ceglami, z przymocowanym doń łańcuchem, spadł 


— na to miejsce, gdzie stał 


pulchny jegomość. 


Pulchny jegomość, który przez chwilę robił tane- 
czne figury na chodniku, zatrzymał się dopiero w 
pozycji siedzącej przy murze budynku, a z żalem 
trzeba przyznać że młodzi żołnierze, 
obok, zaśmiewali się szczerze z tego incydentu. 

Pomimo wstrząsu, jakiego doznał pulchny jego- 
mość, odrazu zapanował on nad sytuacją. Podsko- 
czył, jak piłka footballowa — i, rzuciwszy się kw 
Trentowi, chwycił go za ręce i zaczął nimi połrzą- 
Bać, — Nieustraszony! — zawołał „dysząc — ocali 
mi pan życie, ryzykując własne. Te przekląte zwie- 


zaledwie 
jegomościa 
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dość 


zwierzaki w górze 


przedtem  dercy + 


wzruszyli 


ramionami, 
usprawiedliwienie i przeproszenie, 
dość duży tłum, omawiający głośno ta, co się stało. 
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rzaki w górze o mało nie zabili nas obu. 

Potem pulchny jegomość umieścił na właściwym 
miejscu szkła „które zwisały m uz prawego ucha na 
końcu małego łańcuszka i zaraz wrócił do niecier 
piącej zwłoki sprawy wymyślania na 


„przeklęta 
', rozpoczynając od słowa „mor 


Ci, pod których adresem było to mówione, z kole! 
wyrażające 


robiąc gesty, 


Zebrał się już 


maszertijąc 


a potem dwaj policjanci, torując sobie drogę przez 
tłum z przeciwnej strony z okrzykami „Alłół”, „Alto" 
zaczęli zapisywać nazwiska i adresy wszystkich 
osób zainteresowanych. Słowem, nastąpiła gorąca 
scena, 


(D. c n.). 


| 


Radio warszawskie 


WTOREK, 1 czerwan 

6.15 Pieśń, 610 Gimnastyka. 6.88 
Muz. (płyty). 7 Dzien. por. 7.10 Muz. 
(płyty). 7.16 Aud. dla poborowych. 
185 Muz, (płyty). 8 Aud. dla szkół, 
11.30 Aud. dla szkół. 12 Hejnał z Kra 
kowa, 12.08 Dzien. połudn, 12.15 
„Skrzynka rołmcza* — inż. Wacław 
Tarkowski. 12.25 Lekki kancert Ork. 
Wojskowej pod dyr. A. Szałkowskie- 
go (z Poznania). 16,45 Wiad. gazpod. 
16 Aud. dla dzieci. 16.20 Pieśni w 
wyk. Chóru Podchorążych San. pod 
dyr. W. Laskiego. 16.45 „Droga do 
Burkuta" — odczyt — wygl. J. B. 
Liwoczyński (zo Lwowa). 17 Trio 
Salonowe P. R. 17.50 Akt. pog. tu- 
ryslyczna. 18 Przegląd aktulności 
finansowy - gospodarczych. 18.16 Pro 
gram, 18,15 Ork, Alfreda Campoll i 
melodie Mickey Mouse (płyty). 18.50 
Pog. akt 19 „Dwaj złodzieje" — 
skecz Pajotla, 19.16  Wepółszeznn 
pieśń różnych narodów. Wyk, M. Sa- 
kół — sopran, An. Rudnicki — for- 
tepian (ze Lwowa). 19.50 Wiad spor 
towe, 20 Koncert z Parku Helenów w 
Łodzi w wyk. ork. symf. pod dyr. $. 
Pietruszki, 20.45 Dzien wiecz. 20.56 
„Wiad. rolnicze”, 21.05 „W laska wie 
deńskim — w wyk. Krakowskiego 
Kwarteta Schrammla. 21.45 „Bitwa 
o Chorążankę”* — apow. Zygmunta 
Kaczkowskiego. 22 Muzyka angielska 
(płyty). 22.50 Ostatnia wiad. dzien. 


wiecz. 

WARSZAWA IL 14 Muz, rozryw- 
kawa (płyty). 14 „Parę informacji". 
14,06 Moznika fragmentów kameral- 
nych (płvty). 15 Reportaż z życin. 
16.15 Koncert wollatów. Wyk.: J. Ho- 
szowska — Śpiew, T. Zygadło — 
akrzypca Przy fortep. prof. Urstetn. 
23 Wied. sportowa 22.05 Muz lekka 
(płyty). 24 „Opow. Józefa Piłeudskie- 
go z czazów Jego pobytu w szpitalu 
więriennym w Petersburgu" 28.15 
Muz. tan z dane. „Café — Club* w 
Warszawie, 

ŚRODA, 2 maja 
415 Pieśń. 6.18 Gimnastyka. 6.28 
Muz (plyty). 7.00 Dzien. por. 7.10 
Muz. (płyty). 7.15 And. dla poboro- 
<rych. 7.35 Muz. (płyty). ROO Aud. 
4la szkół 12.00 Hejnał 1 Krakowa. 
32.03 „Zgoda buduje — niezgoda mtj 
mje" — pog. 12.25 Pogodna muzy- 
3a w wyk, zesnała St. Rachonia. 

5.45 Wiad. gosp. 16.00 „Wśród 
<loskach polomofilów" — amx ic Ute- 
sacki prof. R Pollaka, 16.15 Sere- 
*udy w wyk. Kwartetu Salonowego 
Torgłośni Krakowskiej. 18.45 „Czer- 
tony Irzył a wojsko" — odczyt. 
wygl. płk. dr. Babecki, 17.00 „Hekc- 
or Berlioz" — reportaż muz. Wikta- 
*a Junoszy - Dąbrywskiego. 17.50 
Stnlecie alfabetu Mars'a“ — pos- 
18.00 „Chwila Biura Studiów". 18.10 
Program 18.15 Ork Rarnaby Geczy 
śpłyty). 1850 Pog. akt. 19.00 Mo. 
art (płyte). 19.25 Tr. z przybycia 
Pomorza" z podróży na- 


Józefa 


tasirni ma skory 4 fw 
złęnm K. Kluódnaa | 1. Ohie 
+) S Cipire aiat Ain 


T WARSZAWA m: 18.20 czy 
łekka (płyty). 14.00 Parę informacji. 
14.10 Utwory ©. Francka (płrtv)- 
1500 Pog. akt, 1610 „Życia kultn- 
talne stolicy", 15.15 Zespół nalonowy 
Pawla Rvnase, 2200 Wiad rporta- 
mę. 0205 Muzyka Jeli i taneczna 

-23.00 ary! — momolag 
Z Jiego. 23.15 Muz. tan. 
(płyte). 


|| popowy 
Głosy Czytelników 


O MLEKO I KEFIR 
W KANTYNACH. 
Otrzymujemy skromną prośbę 
grupy żołnierzy, którzy zwracają 
uwagę na hrak w kantynach żoł- 
nierskich mleka słodkiego lub 
kwaćnego oraz kefirm, napojów 
znacznie zdrowszych, aniżeli wo- 
dy i lemoniady. 


lie wart jest uśm ech? 


Pewien właściciel wielkiego domu 
towarowego mtwiardził z prawdziwym 
zadowoleniem, źe przyjęty niedawno 
młody pomocnik wykazuja najlepsze 
cszystkich wyniki sprzedaży, 0- 

rezuliaty trzykrotnie wył- 
inni, starzy pracownicy. Wo- 

ee tego młodzieńca do siebie, 
udziela mu pochwały i 
peruję. Oczywiścia 
również, w jaki sposub tak młody 
pracownik osiągnął podobne wyni 

„Nie ma tu ładnej tajemnicy, Pa- 
nie Dyrektorza...* — wyjaknia acie- 
«zony pochwalą pomocnik, „Staram 
się tylko o to, by klienci widzieki 
mnie tylka uśmiechniętego i w do- 
brym nastroju To wszyscy lubię 
1 łatwiej kupują niż tetenezas, gdy 
cbeługuje ich ktoś, mający miną pe- 
zbawionego tronu króla, któremu 
przeszkodziło mię w drzemca popo- 
łudniowej. Mnie cieszy już samo 
wstawanie rano, jeżeli wiem, Że czę- 
ka mnie dzień ulubionej przeze mnie 
pracy. Przy tym spożykam zawsze 
posilne śniadanie, — nin za bardzo 
obfite, lecz pożywna, gdyż to czy 
człowieka Trzaskim | dodaje chęci 
i otuchy do pracy.. Do śniadania na- 
leży oczywiście nieodzowna kawa 
„Enrilo", na która mogą robie 
|wnzyscy pozwolić, ponieważ 1 fil- 
tanka kosztuja, Hcząc już z miekiem 
1 cukrem, misdwie 8 ama N 


Str. 6 


Masowy wiec robotniczy w Krakowie; Ee 


Dnia 29.V.37 r. w ogrodzie ko- 
lejarzy, przy ul. Warszawskiej 15, 
o godz. 5-ej popołudniu, odbył się 
masowy Wiec ludowy robolników 
i robotnic krakowskich, zwolany 
przez OKR. PPS, i Rady Związków 
Zawadowych w Krakowie. — Wiec 
zagaił przewodniczący Rady tow. 
Bator. Do Prezydium Wiecu wy- 
brano towarzyszy: Batora, Wroń- 
skiego, Łacheckiego, Musiałową. 
Protokół prowadził tow. Bulsie- 
wicz. 

Obszerny referat na temat obec- 
nej sytuacji politycznej i gospo. 
darczej kraju wygłosił tow. Ciot- 
kosz. — Tow. Przybyś scharakie- 
ryznwai przehieg akcji robotników 
piekarskich g umowę i padda?! kry 
tyce stanowisko przedsiębiorców 
l biernaść czynników kompetent- 
nych w rozstrzyganiu słusznych 
Żądań walczących. 

Tow. Moszkowicz, przemawiał 
imieniem Związków Żydowskich, 
zenewnając o poparciu strajkiją= 
cych przez peoletariat żydowski. 
Matula przedstawił prze- 
bie akcji robotników w fabryce 
„Iskra”, 

Podczas przemówień poszcze- 
gólnych referentów padały żywia- 
nwr okrzyki 

Wwwady relerentów zreasimo- 
wał przewodniczacy wiecu, taw. 
Batar. zapewnieniem, że robotni- 
tw, zarmznizowani w Związkach 
Zawadowvch. czuwają i nie poz- 
wala zlamać akcii robotników, 
strajkujących o ich słuszne postu- 
Iaiv Wezwał iernncześnie zebra- 
nych do karnaści orrąnizacyinei | 
nadnnrzadkowania się kierowrice. 
twn Zwiosków Zaw. i PPS, 
zenic zebrani 7 entu- 


riazmiem ©uśniewali „Czerwony 
Sztandar“ i „Międzynarodówke”, 
wm nehwalili następującą re- 


znhicje: 
REZOLUCJA. 

Zmromadzeni w dniu 29.V.37 r. 
az wien ludowym. zwołanym 
przez Polska Partie Socjallstyczną 
i Rade Zw. Znwnd. w Krakowie, 
stwierdzajn, 3} Klasa Robotnicza 
Poetski znajduje sie w obliczu no- 
wei ofensywy renkcH kapitalisty- 
cznej 1 fnszystowskiej. Kanitaliści 
t=lhtix złomać walkę a słuszne po- 
stulatv robotnicze — n ponrawę 
tlac, które stały sie móewystarcza- 
jace wąbec ogromnego wzrostu 
drożyznv. Toczy s'e akcia prze- 
c'w klasowym Zwiazkam Zawoda 
wym, przyczym w mieisce zhan- 
krutawanega Z. Z. Z, jako narze- 
dzie dywersil służyć maĵą różne 
Zwłazki „Chrześciiańskie*, Pol- 
skie". endeckn „Praca molska“ 

Irdnacześnie dokonuie sie kon- 
soldacia calej reakcji polskiej, 
dak enceckiej jak 3 „sanacyjneł”, 
ped sztandarem wzmożonego kle- 
rykalizmu | antysemityzmu. Porzt 
cenie dawnych haset nosterawvch 
i mrzyłecie *deoloqil 
przez obóz „sanacyjny”" prowadzi 


Wielką sensację wywołało w 
Chorzowie nagłe zurlopowanie wi- 
eedyrektora miejscowej Komunal- 
nej Keay  Oszezęsno: 
Chorzowa. p. Albina Jan 
skiego. Otrzymał on 3-ch mi 
ny urlop. z którego już nie powró- 
ri na swe slanowisko. Ta nagla za- 
woalnwana dyiniaja nie stoi hynaj. 
mniej w żadnym związku z jego 
działalnością na stanowisku wicc- 
dyrektora K. K. O. m. Chorzowa, 
a adnonić się ma jeszcze do cza- 
sów, kiedy p. Albin Januszewski 
pełnił funkcje kontrolera komn- 
nalnych kas oszczędności. 
Przeprawadzający badanie go- 
spodarki K. K. O. w Świętochło- 
wicarh kontrolerzy Ministerium 


Śkarhn doszli mianowicie do 
przekona że p. Januszewski 
ponesi także winę niezapobieżc- 


nia lekkomyślnej gospodarce kre. 
ńytowej tej instytucji, bowiem 


KRONIKA KRAKOWSKA 


do zjawisk tak potwornych, jak 
niedawny pogrom w Brześciu, któ- 
ry zgromadzeni z najwyższym obu 
rzeniem potępiają. 

Zgromadzeni oświadczają, że da 
magają się podwyżki płac robot- 
niczych, skrócenła czasu pracy, 
przywrócenia świadczeń ubezpie- 
czeń społecznych do wysokości z 
przed 1934 roku, zniesienia podat- 
ku specjalnego, podwyższenia mi- 
n:mum egzystencji wolnego od po- 
datku osobisto - dochodowego da 
wysokości conajmniej 2.500 rocz- 
nie, zatrudnienia wszystkich bez- 
robninych przez 6 dni, opodatko- 
wania klas posladających, reformy 
rcineļ bez odszkodowania, uspole- 
cznienia głównych gałęzi przemy- 
słu. 

Zeremadzem żądają hezwłocz- 
nego rozwiązania Sejmu i Senatu 
1 roznisania nowych wykorów na 
podstawie 5-clo przymiotnikowega 
głosowania. 


Zgromadzeni wyrażają pelne zau 
fanie kierowniczym ciałom PPS. 1 
Klasowych Zw. Zawodowych, — 
stwierdzają zarazem z zadowole- 
niem, że tworzący gslę wspólny 
iront PPS. I Stronnictwa Ludowe- 
go stanowi zapowiedź rychłego 
już urzeczywistnienia celów cj 


ki o Rząd Robotniczo - Chłopski.. 

Zgromadzeni domagają się ści- 
słego związania polityki zagrani- 
czne] Polski z Państwami demo- 
kratycznymi i pokojowymi, pozdra 
wiają rohotników hiszpańskich i 
wyrażają swą włarę w zwycięstwo 
sil wolności, postępu i pokoju. 

Niech żyje Wolność, niech żyje 
Socjalizm, niech żyje PPS. 

+ 

zapewnia 
cych robotników w Krakowie, że 
w razie dalszego oporu i prawoka- 
cji ze strony przedsiębiorców, 
strajkujących poprze caly proleta- 
riat krakowski. 


Rezalucja strajkują- 


Dni Krakowa 
Kraków zaprasza... 


Na wysoki maszt na Rynku kra. 
kawskim wypłynęła flaga „Dni Kra- 
kowa", Nazwano je dniami „kultury 
polskiej”. 

Otwarto trzy wielkle wystawy: 
pośmiertną dzieł L. Wyczólkowskie. 
fo, dalej dzieł Grottgera, oraz nie- 
zwykle cłekawą wystawę F, Jaźwice 
kiego, ułszującą metukę ludową o 
kole Krakowa, 

Świetny repertuar Tentrm Miejskie 
go, jednej z pierwsuzych acen Polski 
— te jedna wielka atrakcja „Dni 
Krakowa”. 

Wspaniałą rewią tafea, melodii, 
śpiewu był oryginalny konkurs ze- 
społów regionslnych „Lud polski w 
muzyce, tańeu i śplewie”. 

Cale miasto przybrało wygłąd nie 
ustającego „wesela krakowskie: 
„Na Błoniach rorlażył sie kiermnaz" 
— „Weanłe Miasterzkoń. Przy bra- 
nie Floriańskiej pod gołym niebem 
odbywa sie innego rodzaju kiermasz 
— tu młódź malareka sprzedaje swe 
obrazy i zaprasza do ewej wesntel 
kawiarni. 

Ujrzymy wepaniałe widowiska 1u- 
dowe — tradycyjnego Lajkonika —- 
przesunie slę przez miasta majestn- 
tyczny pochód krála kuskowego, *% 
le młodzieży akndemickiej 6 
czerwca), Ujrzymy przepiękne „wian 
ki" 19 czerwca. 

Mieni się co wieczór światłem Krn 
ków; reflektory podkreśliły piękno 
architektury krakowskiej. 

Wśród różnorakich imnrez na pier 
wszy niejako plan wysuwają się 
Jednak koncerty na Wawelu. Orkie. 
stra Polskiego Radia. dziś najwiek- 
sza orkiestra symfoniema calej Pol. 
ski. w iloścl stukilkunastn osób, przy 
bywa do Krakowa z Warszawy, w 


endeckieł | dniach 5, 8 i 10 czerwca na trzy 


wielkie koncerty, 


Koncerty te stanowią ntrakeję ra 


ł 
miare największych imprez artysty- 
cznych Europy. 

I w dziedzinie aportu w  czatie 


„Dni Krakowa" panuje niezwykłe a. 
żywiwenie. 

Odhywa się jubtlensz „Cracovii —- 
mnóstwo ciekawych 
wych, 

Zjeżdżeją się do Krakowa automo- 
Kiliśei z eałoj Polski na w 
Ojrńw (20 czerwca). 


Imprez spoto- 


q rad 


Otwiera się wielki stodion aport. 
wy, a kilkanaśrie tysięcy młodzieży 
<partowej ruszy w defiladzie przez 
miasto. 

Jedzie się za pełnym bilntem, — a 
wraca się za darmo. Trzeba mieć 
tylka kartę uczestnictwa, którn wy- 
daja kasy kolejowe i hura podróży. 
W razie gdyby korty tej na miaseu 
nlp można była otrzymać — wysyła 
ią Peli Zwios=h Turystycrny, Kra 
ków,w Lubicz 2/4. 


Życie robotnicze 


POSIFDZENIE WYDZIAŁU 
RADY ZW. ZAWOD. 

w KRAKOWIE. 
odbędzie się dn. 5 czerwca o g. 6 
wieczorem w Donn Koleiarzy przy 
ul Warszawskiej 15. Sprawy bar- 
dzo ważne. 

Qhecność wszystkich członków 
Wydziału Rady Zw. Zawod. i Ka- 
misji Rewizyjneł Radv kanieczna 


Z Beru Fałękieqo 

W dniu 4 czerwca 1937 rokn 0 
godz. 4 popoł, w czytelni robat- 
niczej w Borku Faleckim, odhę- 
dzie sie noasiedzenie komitetu PPS 
i członków Partii. 

Sprawy bardzo ważne. 


hekoniarni trwa w dal: 
szym ciągu. 

Jak już donosiliśmy, przyczyną 
strajku było hezpruwne zwolnie- 
nie 3 robotnikówyDyrekcja heka- 
niarni zawarła niedawno umowę 
zbiorową na cały rok. Przed upły- 
wem terminu wygaśnięcie umowy 
nie wolno zwalniać z pracy robot- 
ników, chyba z przyczyn nstawo: 
wych lub siły wyższej. 

Zarząd fabryki, ahy nie przery- 


Strajk w bekoniarni 


Z miasta 


wać produkcji, zwrócił się do dy- |GTWARCIE WYSTAWY W MIEJ 


rekcji rzeźni o odstępienie mu hój 
n* przeznaczonej da nhoju chore- 
go hydła. Wbrew przepisom a 
tarnym o uboju, dyrekcja rzeź: 
poszła na rękę kapitalistam i ad- 
dała im do użytku bójnię. Kilka- 
krotne interwencje w magistracie 
nie odniosły skutku. Rohotnicy 
e wytrwać w akcji i ob- 


jąć nią resztę pracowników heko- 
niami. 


Straik piekarzy 


Prowokacyine stano 
uniemożliwia 


Wczoraj odbyła się w Inspek- 

toracie Pracy konierencja w spra- 
wie likwidacji zatargu strajkowe- 
go w plekarnictwie. 
(Pracodawcy z grupy l-e] (ci 
ultra „chrześcijanie”) przy propo- 
zycji załatwienia strajku w drodze 
arbitrażu „oświadczyli, że podzą 
się na arbitraż z tym jednak, że 
nłe przyjmą  strajkułących do 
pracy (!1. 

Delegacja robotnicza, która za- 
sadniczo zgodziła się na arbitraż, 
sprzeciwiła się temu niesłychane- 
mu wprost stanowisku pracodaw. 
ców 


Nałeżv zaznaczyć, że zarówna 


wiska pracodawców 
porozumienie 


przy umowie zbiorowej, jak i przy 
arbitrażu w każdym strajku ro- 
botnicy przystępują z 


naraźeni na represje | 
z powodu strajku. 

Ta zasada obowiązuje wszę- 
dzie, tylko ultra „chrześcijańscy" 
majstrowie w Krakowie nie chcą 
Jej uznać. 

Swoją drogą p. inspektor Kró- 
likiewicz zajmuje zupełnie niezro- 
zumiałe stanowiska, tolerując, a 
nawet popierając prowokujących 
majstrów. 


Proces o straik „nolski” 


w firmle „Iskra Karmański" 


Osławiony p. Czyżewski zaskar 
żył do Sadu strajkujących praco- 
wników flrmy „Iskra — Karmań- 
ski“ z art 252 K. K. 

Dość dziwne się wydaje, że 
sprawa tak prędko znalazła się 


na wokandzie sądowej, Szereg 
spraw zalega w sądach, ale tutaj 
zastosowana wielki pośpiech. 

Rnzprawa odbędzie się dziś. 
O przebiegu iej I wyniku poda- 
my w nastepnym numerze, 


Posiedzenie Rady Mieiskiej 


We wtorek 1 b. m. ndhędzie się 
posiedzenie Rady Miejskiej. Na 
porządku dziennym znajduje się 
azereg spraw gospodarczych. apra- 
wn herhn miasta Krakowa i t. p. 


Na posiedzeniu tym kluh P. P. 5. 
zgłosi wniosek nagły w aprawie 
rohotników sezonowych, t. j. o 
zniesienie turmnsów i wprawadze- 
nie pełnego tygodnia pracy. 


Historie dnia 


Popyt na rowery, Skradzione po- 
zastawiony chwilowa bez opleki ro- 
wer męski, wart. 150 zł. na ul. ks. 
Jńzefn na szkode Ajzyka Springera. 
"m. przy ul. ks. Józefa L. 54, — 
Nieulęty narazie sprawca skradł z 
niezamkniętej sieni przy ul. Pit- 
sudskiega 1. 30, rower meski, wart 
100 zł. pozostawiony tam chwilowo 
na szkodę Chaima Seitla, zem. przy 
ul. Starewiilnej T. 89. — W szpi- 
talu OO. Ronifratów nieujęty nara- 
% sprawca skradł rower meski, 
wart. 100 zł. na szkodę Bolesława 
Ryszki, zam. przy ul. Gromadzkiej 
L, 14. 

Radiota, Józef Malec, został za- 
trzymany za kradzież pakuniu z wo- 
zu, w którym znajdawał się radio- 
aparat, wart. 300 zł. 

Samahólstws, Na stacji kolej. 
Grzegórzki znaleziono w wagmie 
kolejowym zwłoki mężczyzny, który 


KRONIKA ŚLĄS 


Na marg'nese „urlopu” w:cedyrektora |Dwie uczennice szkolne zatoneły w stawie 
K.K.0. w Chorzowie 


znalazł uchybienia i sporządził o 
tym odpowiedni pratakół. jednak 
protokół ten w czasie jego pobytu 
na urlopie zastał sfałszowany. wy- 
climinowano wszystkie krytyczne 
momenty i tak spreparowany " 
wy protokół zaopa rzono w podro- 
Diany jego podpis i przedlożono 
czynnikom, których kontroli 
K. O. podlegają. 

Wersja ta jest zupełnie wiary- 
godna, jednak w jej świetle kwe- 
stia późniejszego awa. su p. Janu- 
szewskiego przedstawia nię cieka- 
daje dużo do myślenia. 

Na marginesie tej dymisji da- 
dać należy, że w sprrwie Komu- 
nalnej Kasy Oszczędności w Świę- 
tochłowicach, a raczej gospodarki 
siedzącego w więzieniu dyrektora 
Dyrdy, trwa nadal energiczne éle- 
dziwo. którego szczegóły [rzyma- 
ne są w ścisłej tajemnicy, Radanie 
zarzutów w stosunkn do dyr. Dyr- 


przeprowadzał podówczas rewizje |dy dobiega końca i spodziewane 
i.. żadnych uchybień nie znalazł. | jest jego wypuszczenie na wolną 
Rzekomo p. Januszewski tłóma:- | stopę. 


czy się, że właśnie w tym czasie 


Redaktor odpawiedzialny: LUDWIK WINTEROK. 


Niezwykle tragiczny wypadek 
zdarzył się w Świętochłowicach. 
Kaniące się w stawach zatapio- 
nych pól abhok boiska KS. „Śląsk“, 
dwie uczenice szkoly powszechnej 
S-letnia Marysia jonik z Święto- 
chłowie kol. Niwka 4) i 10-letnla 
Geriruda Kwaśna poczęły w pew 
nym momencie tonąć. Wypadek 
ten widział znajdujący się na brze; 


K.|gu chłopczyk, Ryszard Krost z! 


Robotnik rzuca 
towa 


Onegdaj wieczorem zdarzył się 
przy szybie „Franka” kopalni My- 
slowice  wsirząsający wypadek. 


Świętochlowie (Ratuszowa 1), — 
który z płaczem pobiepl i zawi 
damit policję. Tymczasem dowie- 
dzielt się o wypadku Józef Koe- 
nig ! Hubert Rieder z Świętochło- 
wie (Dfuga 53), którzy przeszukali 
staw i dziewczynki wydobyli, 
Wszelkie środki zastosowane cc- 
lem przywrócenia ich do życia w 
szpitalu hutniczym, pozostały bez 
rezultatu. 


się pod pociąg 
rowy 


Stala niespodziewanie przechylił 
się i położył głowę na szynach. 
Kola pociągu odcięły mu zupelnie 


W pewnym momencie przesknczył| głowę i odrzuciły ją daleko. Zwło- 


przez płot, 


odgradzający dostęp| ki zabezpieczono na miejscu 


do 


na tory w pobliżu szyhu, robotnik) czasu przybycia komisji sądowo- 


kopalniany, 37-letni 
Siala 2 Mysłowie [Mazego 3] i 
usiadł przy torze. 

Kiedy nadjechał garniiur towa- 
rowy od strony Katowic pociągu 
idącego z Bytomia do Mysłowic, 


Bartłomiej | lekarskiej. 


Samobójca od dluższego czasu 
miał nosić się z zamiarami sama- 
bójczymi, chorował bowiem na 
padaczkę, Wypadek  wywalał 
wstrząsające wrażenie. 


powiesił się w wagonie. 

Z zapisków, znalezionych przy 
zwłokach, ustalono, łe jest nim Jan 
Seklad, zam. w Mończysku koła Li- 
manowej  Denat prosił o powiado- 
mienie rodziny o popełn'onym sama- 
bójstwie, Zwłoki zostały przewie- 
zione dn Zakładu medycyny sądowej- 

Pobicie talmudysty, Dnia 28 V b.r. 
zgłosił Abraham Muller, lat 48, tal- 
mudysta, zam. przy ul. Celnej L, 12, 
że dnia 27.V b. r. o godz. 19, gdy stal 
na chodniku przy ul, Rękawka È. 30, 
przed szkołą żydowską, przystąpiło 
do nlego dwóch nieznanych osobni- 
ków. z kiśrych jeden chwycił go re- 
ką za brodę i uderzył w pierś, a dra- 
ki ucilowst go kopnąć 

Na skutek tego zgłoszenia prze- 
prowadzono dochndzenia | zatrzyma- 
no za to Stanisława Świechowicza 
i Franciszka Konerq. 


KA 


Niezwykle wstrząsające zajście 
nastąpiło w Sądzie Grodzkin w 
Rybniku. 

W sali rozpraw przed stolem 
aędziowskim 29-letni Paweł Ma- 
lerz z Golejowa (pow rybnicki) 
zastrzelił swego teścia, 73-letnie- 
ga Alejzego Mrozika. Od dluższe- 
go czasu istnialy pomiędzy nim 
nieporozumienia na tle majątko- 
wym. Malerz mianawicie sprzedał 
swemu teściowi kawał pola, w 
związku z czym spotkał się z wy- 
mówkami ze strony rodziny, któ- 
ra doprowadzila w końcu da te- 
go, że Malerz poczynił kroki, by 
unieważnić sprzedaż. Wynikły po- 
iniędzy nimi liczne procesy i $pra- 
wy cywilne oraz karne. Mrozik 
zdolał w końcu uzyskać tytuł 
egzekucyjny i rozprawa o zgóry 
zresztą przesądzonym rezultacie, 
była tylko ze strony Malerza ma- 
newreni w ccla przewieczenia 
| sprawy. 

Widząc beznadziejność wytwo- 
rzonej syłuacji, kiedy wywolana 
sprawę i obaj weszli na salę roz- 
praw — po podejściu do stołu sę- 


Powrotem | zeym F; 


do pracy bez jakichkolwiek ogra- | qnmn pad Frzyżem przy ul. Srnitni. 
niczeń, przy czym nie mogą być | pe! s 


SKIM MUZEUM PRZEMY- 
SŁOWYM. 

Inia 26 b. m, w obecności przed. 
siawicieli władz | instytucji, ora” 
sfer aciystycznych naszego  tniasta 
nastapilo otwarcie wystawy prze art, 
małarzn Tr. Jaźwiekiego. Wystawa 
obejmuje 200 rymmków i akwarel 
przedstawiających: kaplice, krzyże 
przydrożne, fizury | wszelkiegn To 
dzaju oblekty kultu religiinegn wo- 
tworzone ra terenie miasta 1 najbliż 
szej okality Krakowa. 

Do zelTanych przemówii dyrekt” 
inż. E Ter naświetlaląc genee pr- 
wstania tych pree, które, jako dn. 
kumenty m qrych zabytków, przecha 
wane znstaną w tworzącym się Mn- 
<torvemym m. Krakowa, w 


Intareeniącą wystawę zwiedz=ć 


szykany | można codzienrie. w pods. od 10.105 


da 15-łef 1 sa 18.tej do 18. 


Radio krakowskie 


WTOREK, 1 czerwca 


12,15 Muzyka salonown (płyty). 
1355 Tańce w ciagu stuleci fnłytv), 
1505 Kilka informacji, 1510 „Czy 
wianie. że.” 1840 Muzyka salenowa 
fnłytv! 1540 lok, wat. comod. (Iz 
ha rzemieślnicza). 18.10 Prorram. 
1815 Mnzyka amwa. Wrk.: Gahv 
Talewska (mzsnnr). F. Śm!'zjelski 
fharrton). A. Winemiak tsttnmn.|. 
18.40 Mnzvka (nłetv), 22 (.Mnzvka 
atpinlskn" (płyty! 29 Muzyka tanecz 
na (płytyl. 
ŚRODA. 2 mala 

121R Wiad. hetare. 18.55 Podróż 
nn Furanie (ntvty). 156.15 Chwifce 
muzyki wiosemej (nłvty1. 15.40 Lok. 
wiad. snorłowa, 19.00 Koncert rer- 
mækewy. 23400 7 Warszawr II: 
„(mlary" — mmg J. Czyściec 
kiego. 


Repertuar 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO. 

Wtorek 1 czerwea „Rolesław Arwa 
ty". 

WIECZÓR RECYTACJI. 

W Środę, o godz. 19.80, odbędzie 
sja w sal? odczytowej przy nl. Duna- 
jowskiero 7 „Wieczór Tecytacj! 
wsptlezemej porzji pałaklej". Udział 
binrg: Maria Biliżanka, Józef Kir. 
achner, Tommy. Władysław Woźnik 
oraz laureaci „Turnieju Recytneyine 
go”. Goście mila widziani. 

Z TEATRU „BAGATELA”. 

Doskonała rewia p. t: „Wese 
dni Kmkoma' bawi codziennie pun. 
licznaśF. 


Co grają w kinateatrach 


ADRIA: „Robinson Crusoe". 

ATLANTIC: „Niedokończona sym 
fonia! i „Broadway BM“, 

KINO DOMU ŻOŁNIERZA. „Bar 
bara Radziwillówna*. 
„Kobiety zwyriętyły”. 
„Tajemnica panny 


Mlody hrabla", 
UCIECHA: „Pasteur”. 
WANDA: „Jestem niewiny”:, 


Krwawa zemsta przed sądem 


ziowskiego, Malerz dobył rewol- 
weru j dwoma strzałami położył 
Mrozika trupem na miejscu. Zaje 
ście to wywarło wstrząsające wra- 
żenie. Zabójcę z mlejsca areszto- 
wana i osadzono w więzieniu. 


Wyszd emigrantów 
do Francji 


Przez punkt graniczny w Ze- 
brzydowicach przeszedł transport 
emiprantów, w liczbie 748 osób 
Emigranci ci udają się na roboty 
rolne do Francjł. 


Smierć przy kąniell 


W sławie koło Kokotka (paw. 
lubliniecki) ułanął kąplący się tam 


arr 


16-letni uczeń seminarium 0. O. 


Ohlałanów z Lublińca, Marian Ba 
ruta. Lekarz, który badał zwłoki 
chłopca, stwierdził, że zmarł on 
na udar serca. 

Staw był bardzo plytki a Boru- 
ta był dobrym pływakiem. 


Qdhito w drukarni Sp Nakladowo-Wydawniczej „Robotnik“, Warszawa, Warecka 7. 
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